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PO OBU STRONACH wielKwmIki

Wocbenpost
35 lat NRD

ODRY I NYSY I
40 lat Polski Ludowej

Od dzisiaj w naszym dzienniku
Dzisiaj, w dniu trzydziestej czwartej rocznicy podpisania 

Układu Zgorzeleckiego, w którym Polska i NRD stwierdziły, 
że to ustalono i istniejgco granica „stanowi gromcę państwo­
wą między Polską a Niemcami",- na łamach „Głosu Wielko­
polskiego" rozpoczynamy druk cyklu reportaży pod tytułem 
„Po obu stronach Odry i Nysy". Przybliżymy w mm naszyto 
Czytelnikom historią i dzień dzisiejszy współpracy pomiędzy 
Polską i NRD.

Będzie to plon wsnólnej inicjatywy dwóch redakcji — „Gło­
su Wielkopolskiego" i ukazującego się w stolicy NRD, berliń­
skiego tygodnika „Wochenposł", którego jednorazowy nakłaęl 
wynosi ponad 1,2 min. egzemplarzy.

ROZMOWA Z 
PROF. BRONISŁAWEM RATUSlEM 

KIEROWNIKIEM
WYDZIAŁU NAUKI I OŚWIATY 

KC PZPR

DALEKO IDĄCA 
AUTONOMIA

— Tematem, który wzbudza 
żywe zainteresowanie społecz 
ne, są wybory nowych władz 
akademickich, a szczególnie te 
kilka przypadków, w których 
z wyborem nowych rektorów 
nie zgodził się minister nauki, 
szkolnictwa wyższego i techni 
ki. Z Zachodu słyszy się, o- 
czywiście, o braku demokracji, 
tłumieniu autonomii uczelni 
itp. Można prosić o interpre­
tację tych zdarzeń?

— To, co słyszymy i czyta­
my o tych sprawach z Zacho­
du, jest tym samym nurtem 
antypolskiej propagandy i dez 
informacji światowej opinii 
publicznej, z którym spotyka­
my się w innych atakach na 
nasz kraj. Tu nie ma przypad­
ków. Przedmiotem napaści są 
przecież wszelkie przejawy nor 
malizacji życia w Polsce. W 
przypadku uczelni natomiast 
prawda jest taka, że podobne­
go zakresu autonomii i samorzą 
du uczelni nie ma w większoś 
ci państw świata, choć przyję 
ta w okresie stanu wojennego 
ustawa o szkolnictwie wyż­
szym zapewnia samorządność, 
demokracje i autonomię uczel 
ni pod pewnymi warunkami...

— Jakie to warunki? '
— Właściwie tylko dwa. 

Pierwszy — państwowy cha­
rakter uczelni, spełniającej słu 
żebną rolę wobec narodu i so 
cjalistycznego państwa. Drugi’ 
— zachowanie socjalistyczne­
go charakteru dydaktyki i wy 
chowania. Chodzi o zapewnie­
nie preferencji działaniom przy 
bliżającym naszą ideologię. W 
przytłaczającej większości u- 
czelni wybory nowych władz 
przebiegały spokojnie i dojrzą 
le. W tych szkołach ustawa 
jest przestrzegana w sposób in 
tegralny i całościowy. W sie­
dmiu tylko — niestety: dużych, 
na 89 w ogóle — część kadry 
nie chce przyjąć do wiadomoś 
ci faktu, że uczelnie są pań 
stwowe i socjalistyczne. Dla­
tego państwo dysponuje dodat 
kowymi ..bezpiecznikami”, np. 
ustawą o szczególnej regulacji 
prawnej na okres wychodzenia 
kraju z kryzysu. Tam, gdzie 
państwo powinno ingerować — 
jngerować będzie. Na pewno 
nie dojdzie do tego, by która 
kolwiek nasza uczelnia znała 
zla się w. ..ajencji” lub w rę­
kach sił typu antysocjalistycz­
nego.

— Wiele padło tu słów o au 
tonomii i demokracji w uczel 
niach. W czym one się prze- 
jawiają?

— Ustawa o szkolnictwie 
wyższym z 4 maja 1982 r. jest 
realizacją idei zapisanych w 
uchwale IX Zjazdu Partii o 
samorządności uczelni. Pow­
stała ona na skutek ostrej kry 
tyki środowiska naukowego 
pod adresem stanu sprzed ro­
ku 1980. Samorządność zapew 
niają duże uprawnienia środo­
wiska naukowego w uzyskiwa 
niu wpływu na rozwój uczel­
ni wyższych i nauki. Wprowa 
dzono zasadę wyborów wszy­
stkich jednoosobowych orga­
nów kierowniczych —rektora, 
prorektorów, dziekanów, pro­
dziekanów i dyrektorów insty 
tutów. Dostały większe upraw 
nienia senaty i rady wydzia­
łów oraz powstały kolegia e- 
•lektorskie w tych szkołach, 
które przyjęły tę formę wybo 
rów. Senaty i rady wydziałów

Dokończenie na str. 3

Spotkanie z W. Jaruzelskim

M. Planinc zakończyła 
wizytę w Polsce

(PAP) Zakończyła się ofi­
cjalna, przyjacielska wizyta, 
jaką składała w naszym kra­
ju przewodnicząca Związko­
wej Rady Wykonawczej So­
cjalistycznej Federacyjnej Re 
publiki Jugosławii Milka Pla 
ninc.

Uroczystość pożegnania prze 
wodniczącej rządu Jugosławii 
i towarzyszących jej osób od 
była się wczoraj w godzinach 
popołudniowych na warszaw­
skim lotnisku Okęcie.

M. Planinc pożegnał pre­
zes Rady Ministrów gen.

Szwajcaria apeluje 
o rezygnację

z broni chemicznej
(PAP) Szwajcaria zaapelowa 

ła w czwartek do wszystkich 
uczestników konferencji rozbro 
jeniowej ONZ w Genewie o 
uroczyste zadeklarowanie re­
zygnacji ze stosowania broni 
ohemicznej. Zaznaczono rów-

armii Wojciech Jaruzelski 
wraz z członkami rządu.

Podczas uroczystości orkie­
stra odegrała hymny narodo­
we Jugosławii i Polski, kom­
pania reprezentacyjna WP od 
dala honory wojskowe.

Przed południem w siedzi­
bie rządu w Warszawie pro­
wadzone były, polsko-jugosło­
wiańskie rozmowy plenarne.

Rozmowom przewodniczyli 
prezes Rady Ministrów gen. 
armii Wojciech Jaruzelski i 
przewodnicząca Związkowej 
Rady Wykonawczej SFRJ Mil 
ka Planinc.

nocześnie, że są kraje, które 
dotąd nie ratyfikowały kon­
wencji genewskiej z r. 1925 
o zakazie stosowania gazów 
trujących i broni bakteriolog! 
cznej. Zdaniem rzecznika 
szwajcarskiego Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych sytua­
cja w dziedzinie zbrojeń che­
micznych stała się zbyt powa­
żna, by móc czekać na opraco 
wanie nowej konwencji. Dekla 
racja byłaby rozwiązaniem pro 
wizórycznym, ale w chwili o- 
becnej bardzo pożądanym.

Dzisiaj narada 
przewodniczących

WRN
(Pj\P) Jak dowiaduje się 

dziennikarz PAP, w piątek 
6 lipca odbędzie się w War­
szawie narada przewodniczą­
cych nowych wojewódzkich 
rad narodowych, wybranych 
w czasie pierwszych po wy­
borach sesji rad. Spotkanie 
wiąże się z oceną i analizą 
przebiegu wyborów oraz inau 
guracyjnych sesji nowych 
rad, a także omówieniem za­
dań, jakie je czekają w trak 
cie rozpoczętej przed niespeł 
na 3 tygodniami kadencji 
Przewodniczący WRN dysku­
tować będą również o zasad­
niczych obowiązkach i upraw 
nieniach rad narodowych, i 
radnych, wynikających z no­
wej ustawy o systemie rad na 
rodowych i samorządu tery­
torialnego oraz z przyjętych 
przez rady, jako wytyczne swe 
go działania, terytorialnych 
programów wyborczych.

Po raz pierwszy spotkają 
się na ogólnokrajowym forum 
— przewodniczący nowych 
rad stopnia wojewódzkiego. 
Swoje funkcje pełnią oni za­
ledwie od kilku dni: 17 czerw 
ca w powszechnym głosowa­
niu wybrani zostali radnymi, 
a w czasie odbywających się 
wkrótce inauguracyjnych se­
sji powierzono im funkcje 
przewodniczących.

Od dzisiaj na łamach „Głosu" — reportaże będące plonem 
kolejnej inicjatywy obu zaprzyjaźnionych redakcji, podjętej 
w roku znaczącym jubileuszy "aszvch państw — 40-iec o Pol­
ski Ludowej i 35-lecia Niemieckiej Republiki Demokratycznej. 
Pod tym samym tytułem wywoławczym „Po obu stronach Od­
ry i Nysy" reportaże swoich autorów drukuje tygodnik „Wo- 
chenpost". Na naszych łamach swoje refleksje z tych wspól­
nych podróży przedstawią dziennikarze „Głosu".

Dzisiaj na stronie 3 — pierwszy reportaż: „Dziejowa prze­
miana".

Uświetnili otwarcie spartakiady

Ponad 1300 dziewcząt I chłopców z poznańskich szkół przygoto­
wuje wspaniały pokaz gimnastyczny, który uświetni uroczyste 
otwarcie XI Ogólnopolskiej Spartakiady Młodzieży w Poznaniu, 

Na zdjęciu: podczas próby na stadionie GKS Olimpia.
Fot. „Głos” — R. Królak

Posiedzenie inauguracyjne Głównej Komisji Badania Zbrodni 
Hitlerowskich w Polsce - Instytutu Pamięci Narodowej

Ostrzegać przed zagrożeniami
Kierunki działania PRON

Kultura czynnikiem 
integracji społeczeństwa

(PAP) 4 lipcą w siedzibie 
Rady Krajowej Patriotyczne­
go Ruchu Odrodzenia Narodo 
wego w Warszawie odbyła 
się konferencja prasowa poś 
więcona społeczno-kultural­
nym kierunkom aktywności 
tej organizacji.

Przewodniczący Komisji Kul 
tury RK PRON, wicemarsza­
łek Sejmu — prof, Jerzy 
Ozdowski podkreślił znacze­
nie roli kultury w życiu na­
rodu jako wyznacznika jego 
tożsamości, czynnika integra­
cji: umacniania podmiotowoś 
ci społeczeństwa i jednostki. 
W tej dziedzinie działalnoś­
ci PRON pragnie być pomo­
stem i stawia na ogólnonaro­
dowe porozumienie w intere­
sie kraju i całego społeczeń­
stwa.

Podsumowując dotychczaso­
wy dorobek Komisji Kultury 
PRON, J. Ozdowski stwier­
dził, że współpracuje ona z 
organizacjami politycznymi i 
społecznymi, a także z korni 
sjami kultury PZPR, ZSL, SD 
i Sejmu oraz z Narodową Ra 
dą Kultury. Wielką wagę przy 
wiązuje się ponadto do współ 
działania z towarzystwami re 
gionalnymi, czego przejawem

Rozmowa G. Shultza pokoju światowego

było zorganizowane niedaw­
no pod patronatem PRON I 
ogólnopolskie forum regional­
nych towarzystw kultural­
nych.

Bogaty jest program dzia­
łania Komisji Kultury PRON 
na najbliższy o^res. Szczegół 
ny nacisk położony zostanie 
na współpracę ze środowiska 
mi twórczymi oraz zbliżenie 
ich do odbiorców kultury.

Innymi ważnymi kierunka­
mi działania są sprawy kul­
tury życia codziennego. Jed­
ną z inicjatyw w tej dziedzi­
nie jest przygotowywanie 
książki, która pomyślana jest 
jako podręcznik savoir vivre’u 
szczególnie dla młodzieży.

Mówiąc o słabościach i bo­
lączkach w życiu kulturalnym 
kraju, J. Ozdowski stwierdził,

z A. Dobryninem
(PAP) Sekretarz stanu USA. 

George Shultz spotkał się we 
wtorek z radzieckim amba­
sadorem w Waszyngtonie Ana 
tolijem Dobryninem, z któ­
rym omówił niedawny apel, 
ZSRR o podjęcie przez oba 
mocarstwa we wrześniu w
stolicy Austrii rokowań w
sprawie zapobieżenia military 
zacji przestrzeni kosmicznej 
Władze amerykańskie formal 
nie przyjęły radziecką propo­
zycję, przekazując ambasado­
rowi Dobryninowj swe stano­
wisko na piśmie, W amery­
kańskich kołach oficjalnych 
jednocześnie zaznacza się, że 
Waszyngton będzie nalegać na 
wznowienie przerwanych roko 
wań genewskich.

(PAP) W Pałacu Kultury i 
Nauki w Warszawie odbyło 
się wczoraj posiedzenie inau­
guracyjne, powołanej ustawą " 
z 6 kwietnia br., Głównej Ko­
misji Badania Zbrodni Hitle­
rowskich w Polsce — Insty­
tutu Pamięci Narodowej, w 
myśl ustawy komisja — in­
stytut będzie w dalszym ciągu 
prowadzić prace związane z 
badaniem, ściganiem i kara­
niem zbrodniarzy hitlerow­
skich, a jej kompetencje zo- 
stają poszerzone o działalność 
naukowo-badawczą, dokumen­
tacyjną. wychowawczą, poli­
tyczną, wydawniczą.

Otwierając posiedzenie prze 
wodniczący Głównej Komisji 
Badania Zbrodni Hitlerow­
skich w Polsce — Instytutu 
Pamięci Narodowej, minister 
sprawiedliwości dr Lech Do 
meracki przypomniał ogrom 
tragedii jakich doznała Pol­
ska w latach II wojny świa­
towej, ze strony okupanta.

Upoważnia to nasz kraj do 
prowadzenia działalności zwią 
zanej z badaniem i ściga­

niem zbrodni wojennych, 
zbrodni przeciwko ludzkości 
i pokojowi, ą także do ostrze 
gania przed niebezpieczeństwa 
mi wynikającymi dla pokoju 
światowego z obecnej sytuacji 
międzynarodowej. Szczegól­
nym zagrożeniem jest rewi­
zjonistyczna polityka RFN o- 
raz militarystyczne plany 
USA i NATO prowadzące do 
rozmieszczania nowych bro­
ni atomowych w Europie.

W posiedzeniu wzięli udział 
przedstawiciele najwyższych 
władz partyjnych i państwo­
wych, resortów j organizacji 
społecznych, byli więźniowie 
hitlerowskich obozów koncen­
tracyjnych, uczestnicy ruchu 
oporu, działacze głównej i o- 
kręgowych komisji badania 
zbrodni hitlerowskich w Pol­
sce, historycy i archiwiści, sę 
dziowię i prokuratorzy.

że ich przyczyną jest m. in. 
słaba aktywność administra­
cji kulturalnej oraz rozproszę 
nie środowisk twórczych, or­
ganizatorów i animatorów ży 
cia kulturalnego. Także refor 
ma gospodarcza wpływa nie­
kiedy niekorzystnie na nie­
które obszary kultury. Dzia­
łalność PRON zmierzać bę­
dzie do usunięcia tych zagro 
żeń.

Nie warto? dnie mocno nam doskwierały.
Refleksje te nasunęła mi 

lektura wypowiedzi łódzkiego

Często, zbyt często słyszy świadczeń życiowych minio- 
się, przy różnych oka- nych lat, zniechęcenie, które

historyka profesora An-

Gratulacje S. Gucwy
dla H. Auderskiej

(PAP) W 80 rocznicę uro­
dzin i 60-lecie pracy twór­
czej prezesa Związku Litera­
tów Polskich posłanki Haliny 
Auderskiej marszałek Sejmu 
Stanisław Gucwa wystosował 
do jubilatki list gratulacyjny 
z wyrazami szacunku dla jej 
wybitnego dorobku pisarskie­
go i niestrudzonej działalnoś

mi długich lat zdrowia, wie­
lu dzieł wzbogacających pol-

zjach, te słowa: — Nie war­
to... — 1 gdybyż je wypowia­
dały osoby, które postanawia­
ją nie stać w kolejce przed 
sklepem ze słodyczami, co 
uprawiane jest z godnym po­
dziwu samozaparciem, albo w 
sobotę przed, kioskiem z pa­
pierosami ale mawiają „nie 
warto” zarówno kilkunasto­
letni uczniowie („nie warto 
starać się o lepszy stopień”), 
poniektórzy pracownicy („nie

ogarnęło wielu z nas. Lecz 
czy jest to jedyne wytłu-
moczenie posługiwania się

odGEOSy 
imiiiiiniiiiiiiiiiiii

przez ludzi z' większym

ską kulturę, 
łalności dla 
dowej.

Marszałek

sukcesów w dtia 
dobra Polski Lu-

Sejmu wręczył

będę się wysilał. nie 
to”), ba, nawet sporo 
coś podobnego oznajmia 
żom („dla kogo mam się 
rać ładnie wyglądać dla 
bie? — nie warto”).

war- 
żon 
mę- 
sta- 
cie-

ci społecznej oraz z życzenia Rzeczypospolitej Ludowej.

Halinie Auderskiej przyzna- x Nie powiem nic odkrywcze- 
ny uchwałą Prezydium Sej- $ go jeśli stwierdzę, iż u pod- 
mu medal Sejmu Polskiej A staw takiego icidzenia co-staw takiego widzenia

dzienności leży wynikłe z do

albo mniejszym sensem — 
owym „nie warto”? Sądzę, że 
w grę wchodzi tu co najmniej 
jeden jeszcze czynnik; nie­
chęć przyjęcia do wiadomości 
— choć prawda ta jest prosta 
jak dwa razy dwa równe jest 
czterem — że biernością ni­
czego się nie poprawi, ani nie 
załatwi. „Nie warto” brzmi 
jak aprobowanie tego co jest, 
choćby niedogodności powszę-

drzeja F. Grabskiego, który 
paręnaście dni przed niedaw­
nymi wyborami oznajmił na 
łamach „Rzeczpospolitej”: — 
Rady w swych działaniach 
na pewno muszą kierować się 
zasadami kompromisu. Chodzi 
jednak o to, by nie był. to 
kompromis wynikający z 
oportunizmu zadowalania się 
małym. Chodzi o realizm wal 
czący, przezwyciężający trud­
ności. Dla stwbrzenia: takiego 
modelu lokalnej władzy — 
powiedział, na zakończenie 
uczony — warto (podkr. — 
WP). poświęcić kilka lat.

Słowa profesora odniósł­
bym do wielu zjawisk i 
spraw polskiej teraźniejszo­
ści. Na pewno zaś warto 
nad nimi zastanowić się choć 
by przez moment.

WIESŁAW PORZTCKI
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Wojewódzki Zespół Poselski 
w Poznaniu obradujący pod 
przewodnictwem posła Waleń 
tego Kołodziejczyka zajął się 
wczoraj oceną realizacji zadań 
przez jednostki gospodarcze 
rolnictwa podległe wojewo­
dzie poznańskiemu w warun­
kach funkcjonowania reformy 
gospodarczej. Jest ich w su­
mie 81, w tym 56 bezpośred­
nio nadzorowanych przez 
Wydział Rolnictwa. Gospodar 
ki Żywnościowej i Leśnict­
wa Urzędu Wojewódzkiego. 
Wojewoda poznański jest m. 
in. organem założycielskim dla 
30 PGR, 10 przedsiębiorstw 
budownictwa rolniczego 12 
POM-ów oraz 4 przedsię­
biorstw melioracyjnych.

Zanim przystąpiono do me 
ritum sprawy — posłowie wy 
słuchali informacji wicewoje­
wody Jana Tomaszewskiego 
na temat aktualnej sytuacji 
w rolnictwie poznańskim w 
zakresie produkcji roślinnej i 
zwierzęcej. Opady — tak po­
żądane wczesną wiosną przez 
rolnictwo — wpłynęły ko­
rzystnie na wegetację zbóż o- 
zimych, jarych i okopowych 
oraz roślin paszowych. Nieste 
ty. spowodowały też i skutki 
ujemne. Utrudniały bowiem 
prace przy zbiorze traw.

t

Wywiad Głównego marszałka artylerii ZSRR

USA nie będą w stanie
zadać obezwładniającego ciosu
(PAP) Tygodnik ..Moskow- 

skie Nowosti” zamieścił w 
ostatnim numerze wywiad z 
dowódca rakietowych wojsk, 
strategicznych Związku Ra­
dzieckiego, głównym mar­
szałkiem artylerii Władimi­
rem Tołubką.

Amatorzy awantur wojen­
nych zza oceanu liczą na to 
— powiedział m. in. marsz. 
Tołubko — że krótki czas 
lotu rakiet ..Pershing-2” do 
obiektów w ZSRR i w kra­
jach wspólnoty socjalistycz­
nej zapewni Stanom Zjedno­
czonym określoną przewagę. 
Mają oni nadzieje zadać 
Związkowi Radzieckiemu tak 
zwany ..obezwładniający” 
cios. Jest to jednak oomył- 
ka niebezpieczna dla naro­
dów Europy oraz dla naro­
du USA

Istnienie nowoczesnych sy­
stemów wykrywania oraz 
wysoki stopień gotowości bo­
jowej rakietowych wojsk 
strategicznych pozwalają, w 
odpowiedzi na uderzenie nu­
klearne w ZSRR i iego so­
juszników. zadać niezwłocz­
ny i nieuchronny cios za­

Watykan ogłosił nieznane 
dokumenty z procesu Galileusza
(PAP) W trzy i pół wieku 

po wyroku najwyższego try­
bunału inkwizycji, który za­
bronił Galileuszowi publiczne 
go propagowania teorii helio- 
centrycznej i zmusił go do wy 
rzeczenia się teorii Koperni­
ka, w Watykanie wydano 
zbiór dokumentów ze śledz­
twa i procesu przeciwko wiel

Uszkodzeni? irańskiego 
terminalu naftowego
(PAP) W czwartek stro­

na irańska po raz pier­
wszy potwierdziła informa­
cję o uszkodzeniu w wy­
niku ataków’ irackich jej 
terminalu naftowego na wys­
pie Charg. Stwierdził to prze 
mawiając na konferencji pra 
sowej w Teheranie irański mi 
nister ds. ropy naftowej Mo­
hammad Gharazi. Nie sprecy­
zował on wprawdzie kiedy do

Posłowie wnikliwie ocenili 
poznańskie rolnictwo

Sprzątnięto znaczną ilość sia 
na gorszej jakości, sporo zgni 
ło, część nadawała się jedy­
nie na ściółkę. Jest to ewi­
dentna strata w ooznańskim 
rolnictwie Notuje się wyle­
gnięcie od 10-15 procent zbóż, 
głównie pszenicy, jęczmienia 
i owsa, a na glebach cięższych 
procent ten jest jeszcze wyż­
szy.

Opady i chłody nie sprzyja 
ją wegetacji roślin ciepłolub­
nych, jak np. kukurydzy któ 
ra jest silnie zachwaszczona 
rumiankiem polnym, a z wa­
rzyw pomidorom, fasoli. Ziem 
niaki wyglądają dobrze, choć 
są już zaatakowane dosyć sil­
nie przez choroby’ wirusowe, 
zarazę ziemniaczaną, mątwika. 
Jest to m. in skutek kiep­
skiej jakości rozprowadzanych 
ubiegłej jesieni sadzeniaków 
nawet w wyższych stopniach 
kwalifikacyjnych. Plantacje 
rzepaku wyglądają imponują­
co i plon powinien być powy­
żej średniej ubiegłorocznej.

Posłowie z zainteresowa­
niem przyjęli wiadomość o 

równo odpowiednim obiek 
tom w tych krajach, skąd be 
dą startować rakiety ..obez­
władniającego” uderzenia 
jak i obiektom na- terenie 
USA. skąd będą pochodziły 
rozkazy ich użycia. Dlatego 
łudzą się ci, którzy liczą nr 
skuteczność pierwszego ude­
rzenia USA nie będą w sta­
nie zadać obezwładniającego 
ciosu. .

Rozmieszczając rakiety o 
malej mocy lecz dużej do 
kładności. Pentagon uważa 
iż dla Europy nadaja sieom 
bardziej niż cokolwiek in 
nego. że takie ..nuklearne za 
pałki” nie rozpala światowe 
go pożaru nuklearnego, a v 
rezultacie popiół -z miast eu 
ropejskich nie doleci do sa 
me i Ameryki

Dziwie się tylko — powie 
dział marszałek — że ci po 
litycy i wojskowi nie mos 
zrozumieć najprostszej ora w 
dy. iż w chwili obecnei nie 
możliwa jest ani ograniczona'' 
ani lokalna woina jądrową 
Rachuby na zwycięstwo w 
takiej wojnie to najniebez­
pieczniejsze złudzenie.

kiemu włoskiemu astronomo­
wi i filozofowi, zakończonego 
po 18 latach, w dniu 22 czerw? 
ca 1633 r.

Dokumenty zawarte w zbio 
rze i sposób ich przedstawie­
nia ukazują wyraźniej i peł­
niej. niż poprzednie tego typu 
publikacje, jak „konstruowa­
ny” był proces Galileusza.

tego doszło, ale według rela 
cji agencji zachodnich chodź 
tu zapewne o ataki z 24 czerw 
ca, kiedy to w pobliżu stacj; 
przeładunkowej na wyspie 
Charg uszkodzony został rów; 
nież grecki zbiornikowiec 
„Alexander”.

Przez stację na wyspie 
Charg przechodzi znaczne 
część eksportowanej prze/ 
Iran ropy. Minister Gharaz; 
podczas czwartkowej konfe 
Tencji'prasowej stwierdził, że 
uszkodzenia terminalu nie 
wpłynęły na ograniczenie wy 
wo’zu irańskiej ropy. 

wstępnych wynikach spisu 
czerwcowego w poznańskim 
rolnictwie, który pozwala na 
pewien optymizm co do przy 
szłych tendencji w chowie in 
wentarza, W gospodarstwach 
indywidualnych zaznacza się 
postęp w chowie trzody chlew 
nej w porównaniu z rokiem 
ubiegłym kiedy był duży spa 
dek obsady W pogłowiu by­
dła nie ma wielkich wahań, 
zdołano zachować prawie na 
podobnym poziomie stan krów 
mlecznych Prognozy kontrak­
tacyjne w skupie żywca na 
III kwartał w Poznańskiem 
są niezłe, zwłaszcza wieprzo­
winy.

Oceniając funkcjonowanie 
jednostek rolnictwa w refor 
mie gospodarczej, co wywo­
łało ożywioną dyskusję po­
słów. podkreślono, że zasada 
samofinansowania zmuszając 
do poprawy efektywności go­
spodarowania. obnażyła ■ rów- 
ryjcześnie słabe strony dzia­
łalności niektórych przedsię­
biorstw Zadania gospodarcze 
zostały, mimo rozlicznych

W Kaliskiem reforma gospodarcza 
pozytywnie wpływa na produkcję

INFORMACJA WŁASNA

Funkcjonowanie przedsię­
biorstw w warunkach refor­
my gospodarczej oraz dotych 
czasowe doświadczenia w tym 
względzie — były tematem 
narady aktywu kierownicze­
go jednostek gospodarczych 
finansowanych z budżetu te­
renowego, jaka wczoraj od­
była się u wojewody kaliskie 
go. W naradzie, którą prowa­
dził wojewoda kaliski Kazi­
mierz Buczma wzięli również 
udział wicewojewodowie Mie 
czysław Woźniak i Józef 
Gryszka. kierownik Wydzia­
łu Społeczno-Ekonomicznego 
KW PZPR — Stanisław Jędra 
siak oraz przedstawiciel biu 
ra pełnomocnika rządu dp 
spraw reformy gospodarczej 
— Jerzy Małkowski.

W trakcie obrad potwierdzo 
no pozytywny wpływ założeń 
-eformy gospodarczej na dzia- 
'alność gospodarczą przedsię­
biorstw. które pracują efek- 

■ tvwniej z mniejszymi strata­
mi surowców materiałów, 
mergii czasu Reforma sprzy­

Rocznica śmierci
gen. W. Sikorskiego
(PAP) Na Wawelu odbyło 

się 4 lipca — w rocznicę tra­
gedii gibraltarskiej — posie- 
izenie k: akowskiego komite- 
u organizacyjnego sprowadzę 
lia prochów generała Włady­
sława Sikorskiego

Weselne torty 
z trojącym nadzieniem

INFORMACJA WŁASNA

Nieoczekiwany był finał 
niedzielnego wesela w jed­
nym z domosty/ wsi Stok Pol 
ski tuż przy granicy Kalis­
kiego z Sieradzkiem Im dłu 
źej trwało, "tym gorzej czu- 
o się liczne grono gości we- 
'glnych Powtarzały się u nich 
>bjawy zatrucia Ostatecznie 

I ozchorowało się 26 osób, z 
I -tórych 4 aż tak. że trzeba 
• ).vło wzywać pogotowie ratun 

kowe i przetransportowane 

przeszkód w zakresie zaopa­
trzenia materiałowego, wyko, 
nane na ogół pomyślnie.'Pań­
stwowe gospodarstwa rolne 
zamknęły rok gospodarczy 
1982/83 zyskiem brutto 1999 
min zł, jednakże o 744 min 
zł mniejszym niż w roku po­
przednim. Wynik ujemny mia 
ło tylko jedno przedsiębior­
stwo. Pierwsze. miejsce pod 
względem poziomu produkcji 
końcowej netto na hektar u- 
żytków rolnych zajął Kombi 
nat PGO Naramowice.

Pozytywne wyniki finanso­
we uzyskały przedsiębiorstwa 
budownictwa rolniczego, tech 
nicznej obsługi rolnictwa, me 
lioracyjne, z ■wyjątkiem Pj-zed 
siębiorstwa Budownictwa Me­
lioracyjnego w Poznaniu, któ­
re poniósłszy straty w działał 
ności eksportowej w Iraku, 
(wojna z Iranem), nie ma dal 
szych możliwości uzyskania 
kredytu z BGŻ w Poznaniu.

Posłowie postanowili wziąć 
na warsztat pracy klubowej 
sprawy finansowania i kredy 
towania przedsiębiorstw rolni 
czych i przemysłu rolno-spo­
żywczego, które w reformie 
gospodarczej powinny być 
traktowane lepiej niż dotych­
czas. z uwzględnieniem soecy 
fiki ich działalności w celu 
umożliwienia im dalszego roz 
woju, (emp) 

ja także podnoszeniu jakości 
produkcji i wymaga lepsze 
jej organizacji, likwidacji wa 
skich gardeł, stwarza możli­
wości podejmowania samo­
dzielnych decyzji.

Realizacja założeń reformy 
gospodarczej ujawniła także 
jej niedostatki m. in. (ną co 
wskazywał przewodniczący 
Wojewódzkiej Komisji Pla­
nowania — Stanisław Kwiry 
nowicz) dysproporcje między 
wzrostem produkcji w ujęciu 
■rzeczowym a wartościowym 
Uwidacznia się to .na przy­
kład w budownictwie, gdzie 
małemu zakresowi zadań rze­
czowych odpowiada szybki 
wzrost wartości wykonywa­

nych robót Daje się zauwa­
żyć dążenie przedsiębiorstw 

do uzyskiwania maksymal­
nych efektów finansowych 
kosztem ilości produkcji.

W trakcie narady mówiono 
również o relacjach między 
przedsiębiorstwem a organem 
założycielskim w świetle u- 
stawy o systemie rad naro­
dowych i samorządzie tery­
torialnym. (msj)

Przewodniczący komitetu 
prof. Mieczysław Klimaszew­
ski poinformował o przygoto­
waniach do odsłonięcia w Kra 
kowie tablicy pamiątkowej 
Władysława Sikorskiego. U- 
czestrijcy posiedzenia postano­
wili wystosować kolejne pis­
mo do władz brytyjskich w 
sprawie zgody na sprowadze­
nie do kraju prochów gene­
rała.

zostały do szpitala. Według 
wczorajszych ustaleń, życiu 
nikogo z tej czwórki nie za­
graża jednak niebezpieczeń­
stwo.

A przyczyna zatrucia? Za 
wcześnie jeszcze na przesądza 
nie, bo analizy podawanej na 
weselu żywności jeszcze trwa 
ją. Wszystko jednak wskazu­
je. że biesiadnicy dostali roz­
stroju żołądka po zjedzeniu 
tortów, które prawdopodobnie 
miały trujące nadzienie, (bop)

Wspólne obrady prezydiów WK SD i WK ZSL

Leszczyńskie rzemiosło
dla wsi i rolnictwa

INFORMACJA WŁASNA

Usługi rzemiosła dla miesz­
kańców wsi i rolnictwa by­
ły tematem wspólnego posie­
dzenia prezydiów WK SD i 
WK ZSL, które odbyło się w 
siedzibie WK SD w Lesznie. 
Obradami kierował przewod­
niczący WK SD — Jan Cier- 
kosz. Uczestniczył także wo­
jewoda leszczyński — Ber­
nard Wawrzyniak.

Zebrani zapoznali się z in­
formacjami przygotowanymi 
przez Urząd Wojewódzki i 
pełnomocnika Izby Rzemieśl­
niczej. W trakcie posiedzenia 
wiele uwagi poświęcono za­
gadnieniom związanym z na­
borem uczniów do rzemiosła 
pracującego na wsi i dla po 
trzeb rolnictwa. Stwierdzo­
no, iż obecny system zatrud­
nienia preferuje gospodarkę 
uspołecznioną ze szkodą dla 
usług świadczonych przez 
drobną wytwórczość. Rozwojo 
wi wiejskiego rzemiosła prze 
szkadza też wiele innych ba­
rier, jak choćby trudności zao 
patrzeniowe, brak statusu rze­
mieślnika wiejskiego, który z 
natury ma charakter wielo­
branżowy oraz niekorzystny 
system podatkowy prowadzą­
cy w konsekwencji do zmniej 
szania w zakładach rzemieśl­
niczych. W dyskusji zwraca­
no także uwagę na ceny

Kaliskie

Opinia RW PRON o wyborach
INFORMACJA WŁASNA

Rada Wojewódzka Patrio­
tycznego Ruchu Odrodzenia 
Narodowego w Kaliszu na 
swym plenarnym posiedzeniu 
dokonała oceny przebiegu 
kampanii wyborczej. Uznano, 
iż był to ważny, sprawdzian 
organizacyjnej sprawności i 
zwartości Ruchu, potwierdza­
jący rosnącą społeczną akcep­
tację działalności PRON . i 
przygotowanego przez jego 
działaczy programu wyborcze 
go. Za ważny element syste­
mu wyborczego uznano zebra­
nia konsultacyjne oraz tryb 
wyłaniania kandydatów na 
radnych, które spotkały się z 
pozytywnym przyjęciem wy­
borców, stwarzając im możli­
wość szerokiej wypowiedzi na 
nurtujące ich problemy. Dia 
log wyborców z kandydatami 
na radnych potwierdził duże 
zainteresowanie mieszkańców 
miast, wsi i osiedli udziałem 
we wspólnym rozwiązaniu pa 
lących kwestii swoich środo­
wisk.

W trakcie kampanii wybór 
czej do rad narodowych w 
województwie kaliskim złożo­
no około 2700 wniosków i po 
stulatów. Dotyczyły one naj 
bardziej dokuczliwych społecz 
nie problemów, wymagają­
cych w krótkim czasie podję­
cia się przez nowe rady na­
rodowe ich rozwiązania. Do 
takich zalicza się poprawę

Życzenia zza koła 
podbiegunowego
INFORMACJA WŁASNA

Życzenia zza koła podbie­
gunowego otrzymaliśmy od 
członków Klubu Żeglarskiego 
Politechniki Poznańskiej prze 
bywających na- półtoramie- 
sięcznym rejsie do Zatoki Bot 
nickiej. Obecnie są oni w dro 
dze z Rovaniemi, leżącej w 
Laponii do Helsinek, a za­
kończenie rejsu i powrót do 
Gdyni przewidują na 10 lip­
ca. (dm) 

usług oraz niekorzystne dla 
środowiska wiejskiego zmiany 
w profilu świadczonych usług 
przez jednostki do tego po­
wołane. Brakuje zwłaszcza 
zakładów kowalskich i wulka 
nizacyjnych.

Przyjęto postanowienia, któ 
re sprzyjać mają rozwojowi 
usług dla wsi i rolnictwa. Mię 
dzy innymi wspólnie z Woje­
wódzkim Ośrodkiem Postępu 
Rolniczego wyda się specjal­
ny informator o profilu i lo­
kalizacji zakładów rzemieśl­
niczych. Podejmie się działa­
nia dla spopularyzowania za 
wodów rzemieślniczych wśród 
uczniów wiejskich szkół. Pro 
blematykę omawianą w trak­
cie wspólnego posiedzenia rad 
ni obu partii przeniosą pod 
obrady Wojewódzkiej Rady 
Narodowej.

W WK SD odbyło się spot­
kanie jego kierownictwa z 
członkami SD — radnymi rad 
stopnia podstawowego. Omó­
wiono zagadnienia związane 
z działalnością klubów rad­
nych, współpracy radnych wo 
jewódzkiej i terenowych rad 
narodowych, a także kontak­
tów z wyborcami. Wskazywa 
no również na sprawy, które 
radni rekomendowani przez 
stronnictwo winni przenieść 
pod obrady terenowych orga 
nów władzy, (ar) 

zaopatrzenia wsi i miast w 
wodę, wzrost produkcji rol­
nej, budowę i remonty obiek­
tów oświatowo-wychowaw­
czych, rozwój budownictwa 
mieszkaniowego, ochronę śro 
dowiska naturalnego człowie­
ka, rozbudowę sieci i urzą­
dzeń komunalnych, poprawę 
zaopatrzenia i funkcjonowania 
handlu, .

■ Uczestnicy plenum RW 
PRON stwierdzili, iż wszy­
stkie zebrane w toku kampa­
nii wyborczej wnioski i po­
stulaty wraz z programami 
wyborczymi powinny stano­
wić wytyczne pracy nowych 
rad narodowych w najbliż­
szych miesiącach.

Rada Wojewódzka PRON 
wyraziła uznanie aktywowi 
młodych działaczy Ruchu, 
którzy aktywnie włączyli się 
w przygotowanie i sprawny 
przebieg kampanii wyborczej 
oraz dnia głosowania, a tak­
że tym kandydatom, którzy 
nie uzyskali mandatu radne­
go, wyrażając jednocześnie 
przekonanie, że ich społeczne 
zaangażowanie znajdzie kon­
tynuację we współpracy z no 
wymi radami narodowymi.

W przyjętej uchwale RW 
PRON w Kaliszu m. in. zaak­
ceptowała ocenę przebiegu 
kampanii wyborczej, (msj)

a

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteoioiogii i Gospodar­
ki Wodne] przewiduje dzisiaj za­
chmurzenie przeważnie duże, 
miejscami opady deszcKU. Tem­
peratura maksymalna od 14 do 
.6 stopni, minimalna od » do 10 
stopni. Wiatr slaby północno-za­
chodni.

Wczoraj o godzinie 17 zanoto­
wano w Kaliszu i Koninie 15, 
Lesznie, Pile i Poznaniu 14 sto­
pni. Ciśnienie wynosiło 754,9 mm 
czyli 1005 hPa,

(A-18)
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40 lat Polski Ludowej

Dziejowa przemiana
6 1ipca 1950 roku Zgorze­

lec wszedł do historii. 
Stajo się tak za sprawą 

układu o wytyczeniu ustalo­
nej i istniejącej polsko-nie­
mieckiej granicy państwo­
wej; układ ten podpisany zo 
stał w tutejszym Domu Kul­
tury.

„Prezydent Rzeczypospoli­
tej Polskiej i Prezydent. Nie 
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej — czytamy we wstę­
pie dokumentu — pragnąc 
dać wyraz woli utrwalenia po 
koju powszechnego i chcąc 
przyczynić się do wielkiego 
dzieła zgodnej współpracy mi 
łujących pokój narod.ów, zwa­
żywszy, że współpraca ta mię 
dzy narodem polskim i nie­
mieckim stała się możliwa 
dzięki rozgromieniu niemiec­
kiego faszyzmu przez ZSRR i 
postępującemu rozwojowi sił 
demokratycznych w Niem­
czech oraz chcąc po tragicz­
nych doświadczeniach hitle­
ryzmu stworzyć niewzruszone 
podstawy dla pokojowego i 
dobrosąsiedzkiego współżycia 
obu narodów, pragnąc ustabi 
lizować i umocnić wzajemne 
stosunki w oparciu o porozu­
mienie poczdamskie, ustalają­
ce granicę na Odrze i Nysie 
Łużyckiej (...) uznając ustalo­
ną i istniejącą granicę jako 
nienaruszalną granicę pokoju 
i przyjaźni, która nie dzieli

— Pokojowa manifestacja, 
poprzedzająca podpisanie, ukła 
du zgorzeleckiego — wspo­
mina Kazimierz Strykowski, 
obecny dyrektor MDK — 
zgromadziła wielotysięczne 
rzesze ludności — miejscowej 
i przybyłej z granicznych 
miejscowości NRD. Określono 
ją wówczas mianem pierwsze­
go podania ręki. Otwarty zo­
stał nowy rozdział w historii 
stosunków polsko-niemieckich, 
rozdział przyjaźni i współpra­
cy narodów po obu stronach 
Odry i Nysy Łużyckiej.

orzewodniczący Zarządu Szkol 
nego ZSMP, relacjonując prze 
bieg realizacji porozumienia 

•podpisanego z liceum w Goer 
litz wymienił miedzy innymi: 
imprezy turystyczno-rekreacyj 
ne (zwiedzanie Starówki w 
Goerlitz, wspólny rajd do Kot 
liny Jeleniogórskiej), kultura] 
ne (prezentacja poezji Haliny 
Poświatowskiej) naukowe (se 
sja dotycząca Fryderyka Jo- 
liot-Curie) i okolicznościowe 
(udział pedagogów w' obcho­
dach Dnia Nauczyciela, a ko 
lęgów z Wolnej Młodzieży

większych specjalistów w tej 
dziedzinie przemysłu i nie ma 
sie temu co dziwić. Wydoby­
wcą kilka razy więcej węgla 
brunatnego niż my i mają w 
tym duże tradycje.

W Goerlitz na każdym kro­
ku słyszy się o „Famago” bar 
dzo dużo. O „Famago” opo­
wiadają też I sekretarz or­
ganizacji partyjnej w VEB 
Waggonbau — Wolfgang Her­
mann, szef organizacji mło­
dzieżowej FDJ — Tilo Bec­
ker i zastępca przewodniczą­
cego zakładowych związków 
zawodowych — Klaus-Peter 
Zieschau. Mówią o wspólnym 
protokole . podpisywanym co 
roku i dokładnie wyszczegól­
niającym, co w ramach tej 
współpracy obie wysokie ukła­
dające się strony uczynią. A 
czynią sporo, począwszy od 
wymiany po 20 wczasowiczów 
i udziale we wspólnych im­
prezach sportowych, a skoń­
czywszy na wymianie doś­
wiadczeń technicznych i tyczą 
cych organizacji oraz współ­
zawodnictwa pracy. Niemal 
wszystkie ważniejsze święta 
naństwowe obchodzone są

DALEKO IDĄCA AUTONOMIA
Dokończenie ze str. 1

uzyskały też wielkie uprawnie 
nia o charakterze stanowią­
cym, a więc rektorzy i dzieka 
ni stali się organami wyko-
nawczymi w stosunku 
ciał.

— A jak wygląda 
dność środowiska na 
centralnym?

do tych

samorzą 
szczeblu

lecz łączy 
stanowili 
układ”...

oba narody — po- 
ząwrceć niniejszy

Współczesny Zgorzelec li­
czy 35 tysięcy mieszkańców, 
których przeciętna wieku nie 
przekracza 30 lat. Wielu przy 
było w te' strony wraz z bu­
dową kopalni i elektrowni 
„Turów”. Jej zawdzięcza mia 
sto pierwszy etap przyspieszo 
nego rozwoju. Przybywało do­
mów i placówek handlowo- 
usługowych, ich architektura 
wyraźnie podzieliła Zgorzelec 
na .stary i nowy. W tym no­
wym mieszka dzisiaj 20 tysię­
cy osób, dla l 500 buduje się 
kolejne osiedle, zaś plapy oer 
spektywiczne do roku 2 000
mówią o 
cie.

45-tysięcznym mieś-

☆
Ze Zgorzelca widać Goer­

litz jak na dłoni i odwrotnie. 
Najbliższe z możliwych są­
siedztwo obu miast (między 
nimi tylko Nysa Łużycka) od 
lat potwierdza wyrażoną w 
układzie zgorzeleckim wole o 
granicy, która nie dzieli lecz 
łączy.

— Co roku — mówi I se­
kretarz Komitetu Miejskiego 
PZPR w Zgorzelcu. Piotr 
Charbotowicz — między Ko­
mitetem Miejskim PZPR a 
Komitetem Powiatowym Nie 
mieckiej Socjalistycznej Par­
tii Jedności w Goerlitz pod­
pisywane jest porozumienie o 
współpracy, dotyczące nie tul 
ko instancji partyjnych, ale 
także wszystkich instytucji i 
zakładów. Na bieżąco ocenia­
my przebieg jego realizacji, 
dzieląc się wnioskami i doś­
wiadczeniami. Obustronnych 
ku temu okazji jest wiele. De . 
legacje' komitetów często u- 
czestniczą w obchodach świat 
i rocznic państwowych, zapra 
szamy i jesteśmy zapraszam 
na różne imprezy oraz spot­
kania. Na przykład lektorzy 
KP NSPJ wygłosili referaty 
na sesji zorganizowanej w 100 
rocznice śmierci Karola Mar­
ksa, zaś słuchacze naszego 
Wieczorowego Uniwersytetu 
Marksizmu-Łeninizmu przeby­
wali na całodniowych zaję­
ciach w Goerlitz, zapoznając 
się z praca polityczną w tam­
tejszych zakładach pracy. Tra 
dycyjnie już w uroczystoś­
ciach organizowanych w Zgo 
rzelcu 9 maja — u nas Dnia 
Zwycięstwa u sąsiadów za Ny

i ,k

Zgorzelec 1950 — premierzy Józef Cyrankiewicz (pierwszy z pra­
wej strony^ I Otto Grotewohl (w środku), którzy w imieniu swych 

rządów podpisali układ.
Niernieckiej (FDJ) w otwar­
ciu klubu młodzieżowego). 
Najbliższe zamierzenia zwią- 

t zano z obchodami 4Ó-lecia Pol 
ski Ludowej i 35-lecia Niemiec

wspólnie, to znaczy przyby­
wają duże delegacje, wyko­
rzystując tę okazję 
cieśnienia kontaktów

do za- 
i na­

są

centrum, wzdłużOpodal
Nysy Łużyckiej rozciąga się 

Karola Świerczew-park im
skiego. O drogę do Miejskie-
go Domu Kultury nie trzeba 
pytać, okazały budynek wi­
doczny jest z daleka, zwłasz­
cza zaś górująca nad zielenią 
kopuła. Stając przed tym bu 
dynkiem nie sposób nie pow­
rócić do pierwszych lipcowych 
dni roku 1950. Dni znaczących 
tak wiele, nie tylko dla Pol­
ski i NRD. ale również Eu-

kiej 
nej.

W 
jest

Republiki Demokratycz-

☆ 
kulturze ewenementem 
wspólna 50-osobowa cr-

kiestra symfoniczna, nato­
miast codziennością — bliskie 
współdziałanie wielu instytu­
cji i zespołów. Szczególnie 
znaczącym w tym względzie 
dorobkiem pochwalić się mo-

.. że Miejski Dom Kultury, któ 
Dnia Wyzwolenia — rego poszczególne sekcje i klu

wiązania osobistych przyjaźni.
Obecne trudności gospodar­

cze w Polsce są dobrze zna­
ne nie tylko w VEB Waggon- 
bau i nie tylko w Goerlitz. 
Nasi sąsiedzi zza Nysy Łużyc 
kiej interesują się bardzo na 
szymi zmaganiami z przeciw 
nościami gospodarczymi. Moż 
na powiedzieć, że traktują je 
tak, jak się traktuje kłopoty 
kogoś bliskiego. I nie są to

obok oficjalnej delegacji uczę 
stniczą przedstawiciele społe­
czeństwa Goerlitz. Dobrze 
układa się też współpraca o~r- 
oanizarji partyjnych poszcze­
gólnych zakładów pracy.

Dziennikarzy z tygodnika 
.Wochenpost”. którym towa­
rzyszyliśmy po polskiej stro­
nie. interesowały też kontak­
ty młodzieży. O tym, że i one 
są bardzo żywe — przekonaliś 
my się w Zespole Szkół Li­
cealnych im. Braci Sniadec- 

Haidamnwicz,

by dobrze są znane i mieszkań 
com Goerlitz. MDK jest też 
inicjatorem wielu wspólnych 
przedsięwzięć, a najnowszym 
tego przykładem impreza zaty 
tułowana „Mój głos”, prezen 
tująca cztery dziedziny sztu­
ki wypowiadające się o przy­
szłości bez groźby wojen, o 
pokoju. Niezmiennie duże za­
interesowanie towarzyszy róż 
nego rodzaju wystawom — od 
filatelistycznych po fotogra­
ficzne.

tylko puste 
czym zresztą 
gospodarczej 
ra zwłaszcza

deklaracje, o 
świadczą fakty 

współpracy, któ 
teraz, nam Pola

Zaorzelec współcześnie — w kulturze ewenementem jest wspólna 
50-osobowe orkiestra symfoniczna.

Fot. (2x) — Archiwum

Od dziesięciu lat, 9 maja 
odbywa się Bieg Przyjaźni 
raz z metą w Zgorzelcu, raz 
— w Goerlitz, gromadząc na 
starcie kilkuset, uczestników. 
Wymowny to fakt, ilustrujący 
tę wielką przemianę, która się 
dokonała po obu stronach 
Odry i Nysy Łużyckiej, a 
potwierdzona została . w ukła 
dzie zgorzeleckim.

kom, jest szczególnie potrzeb­
na. Tu już nie chodzi o to, 
że wiele z tych „piętrusów” 
trafi do Polski, ani o to, że 
kilkaset kobiet, dla których 
nie ma zajęcia w Zgorzelcu i 
okolicy, znajduje zatrudnie­
nie po drugiej stronie rzeki, 
w NRD. Chodzi o to, że po 
raz pierwszy w historii, mo­
żemy mówić, że sąsiadujemy 
z niemieckim państwem, któ­
re jest nam przyjazne, o czym 
bez wielkich słów mówi się 
codziennie i w Goerlitz, i w 
Zgorzelcu.

☆

— Ustawa wprowadziła o- 
gromne uprawnienia dla Rady 
Głównej Szkolnictwa Wyższe 
go i Nauki. Dotychczas była 
ona ciałem wyłącznie opinio 
dawczym — obecnie uzyskała 
pięć ważnych uprawnień sta­
nowiących i dziewięć upraw­
nień opiniodawczych. Rada o 
kreślą więc kierunki rozwoju 
szkolnictwa wyższego, określa 
wielkość limitów przyjęć na 
studia i inne. Ustawa i tu prze 
widziała pewien „bezpiecznik”, 
polegający na tym. że Rada 
może podejmować uchwały sta 
nowiące tylko' na wniosek mi 
nistra. Jeśli więc minister nie 
wniesie jakiegoś tematu pod 
obrady — Rada nie może go 
postawić z własnej inicjatywy. 
Ma jednak taką inicjatywę w 
stosunku do kwestii opiniodaw 
czych. Ustawa mocno też usta 
bilizowała status pracownika 
naukowego w szkole wyższej.

— Nie można go więc zwoi 
nić z pracy?

— Jest on pod ochroną u- 
stawy. Sytuacje, w których mo 
że nastąpić zwolnienie lub u- 
karanie naukowca, określone 
są w rozdziale o odpowiedział 
ności dyscyplinarnej. Kary te 
są nakładane przez wybieral­
ną komisję dycyplinarną uczel 
ni. Istnieje też komisja dyscy 
plinarna przy Radzie Głównej.

— Mamy więc bardzo postę 
pową ustawę, lecz ona sama 
nie gwarantuje nam jeszcze so 
cjalistycznego wychowania i 
kształcenia. Nie gwarantuje 
zwłaszcza wówczas, gdy — jak 
w Polsce — ze środowisk nau 
kowych wywodzi się częściowo 
opozycja polityczna. W tej sy­
tuacji ustawa ta. może gwaran 
tować nietykalność właśnie 
tym ludziom.

— Ustawa wyklucza taką 
możliwość...

— Praktyka jednak ją po­
twierdza... 7

— Jeśli nauczyciel akademi­
cki przejawia postawę, i dzia­
łania antysocjalistyczne, na 
mocy ustawy może być zwol­
niony, a w wypadki profeso­
ra, na wniosek ministra, Ra­
da Państwa może cofnąć mu 
możliwość zatrudnienia w u- 
czelni wyższej. Zwolnienie 
jest więc Szalenie kłopotliwe,

ZAMYŚLENIA
■ I ZMYŚLENIA

ENTUZJAZMU NIE BYŁO

VEB Waggonbau. najwięk­
szy zakład przemysłowy Goer 
litz, zatrudniający około 4 000 
osób, produkuje wagony pię- 
trowe, doskonale i u nas zna 
ne „piętrusy”. kursujące tak­
że w Wielkopplsce. Zakład 
ten współpracuje od 17 lat z 
największą z kolei w Zgorzel 
cu fabryką „Famago”, która 
zatrudnia 1800 ludzi, i produ­
kuje olbrzymie maszyny dla 
górnictwa odkrywkowego „Fa 
mago" nie tylko buduje różne 
koparki, zwałowarki; z któ­
rych każda warta jest ponad 
miliard złotych, ale także 
świadczy usługi w odkrywko 
wych kopalniach węgla bru­
natnego, zarówno w Polsce- 
(na przykład w Koninie), jak 
i w NRD. Na temat współ­
pracy w dziedzinie właśnie 
urządzeń dla kopalń odkryw­
kowych między Polską a NRD 
można by pisać tomy. Nasi są 
siedzi w NRD uchodzą za naj

34 lata temu w Zgorzelcu 
otwarty został nowy rozdział 
w historii stosunków z na­
szym zachodnim sąsiadem. 
Krwawo okupił naród polski 
powrót na prastare ziemie 
słowiańskie i dlatego w pierw 
szych powojennych latach 
tak ważne było ustanowienie 
podstaw dobrosąsiedztwa. Do 
dzisiaj jest ono nie w smak 
kołom rewizjonistów i nacjo­
nalistów w RFN, kwestionu­
jącym integralność terytorial­
ną Polski, nawołującym do 
ponownego zjednoczenia Nie­
miec w granicach z 1937 ro­
ku. Tak więc i dla bezpie­
czeństwa Europy szczególne­
go znaczenia nabiera fakt, że 
od pierwszych dni istnienia 
NRD opowiada się za pokojem 
i. zrozumieniem narodów, że 
iednym z pierwszych kroków 
:ej rządu w polityce zagrani­
cznej było podpisanie układ" 
o wytyczeniu ustalonej i 
stmejącej polsko-niemieckie 

granicy państwowej. Granicy 
pokoju i przyjaźni.

MARIAN FLEJSIEROWICZ

ANDRZEJ PIECHOCKI

ale teoretycznie możliwe. Z 
tej możliwości nasze władze je 
szcże nie skorzystały.

— Dlaczego więc w dwóch 
przypadkach rektorów skorzy 
stado z ustawy o nadzwyczaj­
nej regulacji, nie skorzystano 
zaś z możliwości zastosowania 
normalnej drogi?

— Minister wyraził sprze­
ciw w stosunku do czterech 
rektorów-elektów. W dwóch 
przypadkach miało miejsce po­
rozumienie z Prezydium Rady 
Głównej, gdyż obowiązek kon­
sultowania takich sprzeciwów 
wprowadziła ustawa o szkolni­
ctwie wyższym. W dwóch na­
stępnych zaś nie doszło do po 
rozumienia z tym Prezydium. 
I w odniesieniu do nich zos- 
ała zastosowana ustawa o szcze 
gólnej regulacji prawnej. Do­
tyczyło to przypadków profe­
sorów Szaniawskiego i Wikto­
ra.

— Z trybuny robotniczego 
plenum padło wiele krytycz­
nych głosów pod adresem np. 
Uniwersytetu Warszawskiego.
Jak przypuszczacie — 
tuacja na tej wielkiej 
unormuje się szybko?

— Analizujemy tę

czy sy- 
uczelni

sprawę.
Prowadzone są konsultacje, a 
stosowne decyzje zostaną za 
jakiś czas zaproponowane.

— Na tych uczelniach dzia­
łają przecież organizacje par­
tyjne. Jaka jest ich rola poli­
tyczna? Czy nie mają wpływu?

— Nie ma dziś realnego za­
grożenia dla socjalistycznego 
wychowania w szkołach wyż­
szych. Mówimy o wypadkach 
incydentalnych, nie określają­
cych całokształtu sytuacji. O- 
becnie prawie 40 proc, samo­
dzielnych pracowników nauki 
to członkowie partii, wśród 
młodszych pracowników upar 
tyjnienie wynosi 20—25 proc. 
To są liczby znaczące. Więk­
szość też bezpartyjnych nau­
czycieli wykonuje swe obowią 
zki zgodnie z ustawą. Organi­
zacje partyjne na tych kontro 
wersyjnych uczelniach robią 
bardzo,wiele dla osiągnięcia po 
litycznych rozwiązań nabrzmia 
łych konfliktów. Gdyby nie 
wielkie zaangażowanie organi 
zacji partyjnych w wybory 
władz akademickich, sytuacja 
mogłaby być o wiele trudniej 
sza. A wśród nowo wybranych
rektorów prawie 
członkowie partii 
sojuszniczych.

50 proc, to 
i stronnictw

(PAI)

Rozmawiał
RYSZARD NALESZKIEWICZ

KI iedawno na plażach Nor 
•N mandii Angloameryka- 

nie obchodzili 40-lecie ope­
racji „Overlord", czyli lądo­
wania na europejskim konty 
nencie. Ukazało się na Za­
chodzie w związku z wyda­
rzeniami sprzed czterech dzie 
siątków lat mnóstwo publika 
Cji. Paryski dziennik „Le Mon 
de”, piórem Jeana Planchais, 
przypomniał (4 VI) nawiązu­
jąc do okrągłej rocznicy tro­
chę realiów, o których we 
Francji raczej się nie mówi.

Wybrzeże wzdłuż kanału 
La Manche było w roku 1944 
niedostępne; jeszcze z koń­
cem kwietnia przy budowie 
tak zwanego Wału Atlantyckie 
go, który miał zapobiec lądo 
wamu alianckich wojsk, pra 
cowało ponad ćwierć milio­
na przymusowo tu zgroma­
dzonych ludzi; Gestapo i tran 
cuska służba pomocnicza ści­
gały młodych, podejrzewa-
nych o uczestnictwo 
oporu.

Ale równocześnie 
wi chłopi zarabiali

w ruchu

miejsco- 
świetnie,

zaopatrując w żywność wy­
głodzoną ludność miast; 
część mieszkańców utrzymy­
wała bardzo przyjazne stosun 
ki z żołnierzami Wehrmach­
tu z obsługi nadmorskich bun

krów i stanowisk artylarii; 
merowie, podporządkowani 
marionetkowemu rządowi mar 
szałka Philippe Petain'a w 
Vichy — starali się działać 
sprawnie; nie brakowało kola 
borantów i denunciatorów.

Znamienne, że siły inwa­
zyjne pod wodzą generała 
Dwighta Eisenhowera — rz’V 
gotowane były na źorganizo 
wanie w wyzwalanej Francji 
własnej administracji; wyszko 
łono grupę oficerów gdminis 
tratorów, a nawet wydrukowa 
no franki, podobne do dola 
rów amerykańskich, Anglicy 
i Amerykanie byli podówczas 
wciąż nieufnie nastawieni wo 
bee francuskiego rządu tym 
czasowego, który powstał 
w Algierze 3 czerwca pod 
przewodem gen. Charlesa de 
Gaulie'a; uznali go dopiero 23 
października...

A gdy dodać do tego, że 
taktyka działania lądującej 
armii polegała na masowym 
ostrzale artyleryjskim obję­
tych bitwą obszarów i bom­
bardowaniu każdej piędzi zie 
mi, zanim rozpoczynano właś 
ciwe uderzenie lądowe — mo 
żno zrozumieć, że wyzwole­
nie było witane przez Francu­
zów bez euforii. „Witano wy 
zwolicieli raczej z ulgą niż z
entuzjazmem1 stwierdza
publicysta „Le Monde".

Zważywszy wszystkie 
okoliczności, które przypom­
niała paryska gazeta, można 
przyjąć, iż tak właśnie było.

CYKLOP
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Po podwyżkach cen skupu ‘

Przemysł mięsny przygotowany 
do odbioru większej ilości żywca

Dobre wyniki I półrocza 
w poznańskich zakładach

(PAP) W czerwcu przemysł 
mięsny sikupił nieco ponad 
90 000 ton żywca wołowego i 
wieprzowego w przeliczeniu 
na mięso, czyli znacznie mniej 
aniżeli. przeciętnie w poprzed 
nich miesiącach br. Przyczy­
nę tego dyrektor Zrzeszenia 
Przedsiębiorstw Przemysłu 
Mięsnego Witold Pereta. upa­
truje — jak stwierdził w roz 
mowie z dziennikarzem PAP 
— we wstrzymywaniu się roi 
ników z dostawami żywca w 
oczekiwaniu na podwyżki cen 
skupu. W efekcie — wzmoże­
nie dostaw trzody chlewnej i 
bydła do punktów skupu na­
stąpiło od pierwszych dni 
lipca. W tym miesiącu planu­
je się skupić ok. 150 000 ton 
mięsa, z tym że — jak się 
przypuszcza — w pierwszej 
połowie lipca przemysł mięs­
ny będzie musiał odebrać od

W ONZ poparcie dla 
światowej konferencji rozbrojeniowej

(PAP) W nowojorskiej sie­
dzibie ONZ trwają obrady 
kolejnej sesji komitetu ad 
hoc w sprawne zorganizowa­
nia światowej konferencji 
rozbrojeniowej. Kolejni mów 
cy wyrażają poparcie dla tej 
propozycji, zgłoszonej swego 
czasu przez Związek Radziec 
ki, wskazują na znaczenie ta 
kiego forum dla omówienia 
działań zmierzających do za 
pobieżenia wybuchowi wojny.

Starcia zbrojne w Tripoli

Normalizacja
(PAP) Po udanej operacji 

przejęcia kontroli po obu stro 
nach linii demarkacyjnej w 
Bejrucie oraz nad międzyna­
rodowym lotniskiem i por­
tem morskim armia libańska 
uruchamia nowe przejścia mię 
dzy chrześcijańską i muzuł­
mańską częścią miasta. Śro­
dowa operacja sił zbrojnych 
przebiegła bez jednego wy­
strzału, Antagonistyczne ugru 
powania przekazały siłom rzą 
dowym swe dotychczasowe po 
zycje bez żadnego oporu.

W czwartek otwarte zosta­
ną trzy przejścia, między po­
dzielonym dotychczas Bejru­
tem. Umożliwią one po raz 
pierwszy od kilku lat swobod 
ne poruszanie się po mieście 
mieszkańcom Bejrutu bez 
względu na ich przynależność

Między prawem a życiem

czternastuDo
INFORMACJA WŁASNA

Lista „skoków” 8-osobowe- 
go ganku z Wildy w Poznaniu 
jest długa,- Włamanie do re­
stauracji „Lóchicka”, skąd 
ukradli kilkadziesiąt butelek 
wódki, papierosy, kawę i in­
ne produkty; sklepy państwo 
we i ajencyjne: kioski owoco­
wo-warzywne. Skradzione to­
wary to najczęściej wódka, 
wino, papierosy, artykuły spo 
żywcze. Kilkakrotnie włamy­
wano się po atrakcyjną 
odzież. Sposób włamywania 
się był prymitywny, ale sku­
teczny — łom.

Prokuratura Rejonowa Poz 
nań Wilda — Nowe Miasto, 
która nadzorowała - śledztwo, 
zarzuca młodzieżowemu gan­
gowi 14 włamań na łączną 
sumę 915 608 zł, popełnionych 
od 18 marca do 7 październi­
ka 1983, kiedy to wszyscy zo 
stali aresztowani.

Oto członkowie gangu: 22- 
letni Wojciech N., który mi­
mo posiadania intratnego za­
wodu montera instalacji sa- 
nitarno-wodociągowych wo­
łał kraść, za co trzykrotnie 
już' odbywał kary pozbawie­
nia wolności; 17-letni Prze­
mysław H. pseudonim „Kaj­
tek” co prawda podjął naukę 
w szkole zawodowej, ale za­
pomniał o wyroku, na jaki 
został skazany właśnie za 
kradzieże. 17-letnia Iwona K. 

rolników około 100 000 ton 
żywca. Aby przeciwdziałać 
ewentualnym stratom wyni­
kającym z przetrzymywania 
zwierząt w punktach skupu, 
wszystkie zakłady mięsne w 
kraju będą w lipcu praco­
wały w każdą sobotę i niedzie 
lę.

Niezależnie od tych działań 
organizacyjnych w pozostałe 
dni tygodnia ubojfe w zakła­
dach mięsnych będą prowa­
dzone na tzw wydłużonych 
zmianach.

Należy jednak przypuszczać, 
iż skup żywca wołowego i 
wieprzowego w lipcu br. nie 
będzie wyższy niż w tym 
samym okresie w ubr. Na 
trwalsze efekty korzystniej­
szych ostatnio tendencji w ho 
dowlj trzeba bowiem jeszcze 
poczekać.

Przedstawiciel Związku Ra 
dzieckiego oświadczył, iż na­
leży i trzeba dążyć do uzdro­
wienia obecnej, nienormalnej 
sytuacji w stosunkach mię 
dzynarodowych. Dla osiągnie 
cia tego celu niezbędne staje 
się zjednoczenie wysiłków 
wszystkich państw; światowa 
konferencja rozbrojeniowa by 
łaby wielkim krokiem w tym 
kierunku.

w Bejrucie
religijną. Zdaniem władz, 
jest to pierwszy krok na dro 
dze do pełnej unifikacji sto­
licy.

W piątek nastąpi ponowne 
oddanie do użytku publicz­
nego lotniska międzynarodo­
wego i portu lotniczego.

Natomiast napięta sytuacja 
panuje w drugim co do wiel 
kości mieście Libanu — Tripo 
li. W środę doszło tam do no­
wych walk ulicznych międzv 
ortodoksyjnym „Ruchem na 
rzecz zjednoczenia islamskie­
go” (Tawhid), a paramilitar­
ną formacją Arabskiej Partii 
Demokratycznej o orientacji 
prosyryjskiej. W ciągu ostat­
nich trzech dni w starciach 
między obu ugrupowaniami 
zginęło 20 osób, a ponad 100 
zostało rannych.

razy sztuka
pseudonim „Majka” nie była 
jeszcze karana; po skończeniu 
szkoły podstawowej nie pod­
jęła nauki. Wołała towarzy­
stwo kolegów, którzy nie pra 
cując gwarantowali jej dobre 
ciuchy i jedzenie. W jej śla­
dy poszła także o rok młod­
sza Katarzyna S., która rów­
nież nie miała jeszcze stycz­
ności z wymiarem sprawiodli 
wości. Z uwagi na to. że ma­
łoletnią dziewczyną zupełnie 
nie interesowała się matka — 
jedyny jej opiekun, została 
umieszczona w schronisku 
dla nieletnich, 21-letni Wal­
demar P. pseudonim „Piguł” 
szczycił się tym, że w czasie 
odbywania kary pozbawienia 
wolności udało mu się zbiec. 
Co prawda nie na długo, ale 
powód do dumy był.

22-letni Krzysztof S. pseu­
donim „Szulaj” karany za bój 
ki i kradzież, mimo iż żona 
ty i dzieciaty, także zdecydo­
wał się wieść życie złodzie­
ja. Najstarszy w towarzystwie 
25-letni Piotr B. pseudonim 
„Bambino” nie był do tej po 
ry karany. Ostatni z gangu 
24-Ietni Andrzej B. pseudo­
nim „Czejen” już trzykrotnie 
był karany za kradzieże. Nauk 
żadnych z tego jednak nie 
wyciągnął.

Prokuratura Rejonowa Poz 
nań—Nowe Miasto sporządzi­
ła akt oskarżenia. O karze 
zadecyduje sąd. (beb)
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W „Wiepofamie” zrealizo­
wano plan w 100,8 proc. Jak 
obliczono, dynamika sprzeda­
ży z I półrocza tego roku do 
inalogicznego okresu z roku 
ubiegłego wyniosła 124,8 proc. 
Dzięki takim wynikom osiąg 
nięto po kilku miesiącach 
kłopotów z realizacją zadań, 
prawidłowe relacje ekonomicz 
ne między wzrostem wydaj­
ności pracy, a wzrostem śre­
dniej płacy. Wykonano tutaj 
w tym okresie 25 obrabiarek 
zespołowych, a ponadto od­
lewy, tokarki stołowe i częś 
ci zamienne do obrabiarek.

Największym partnerem fa 
bryki w eksporcie w tym ro­
ku jest Czechosłowacja. Na 
jej zamówienie została wy­
konana w poznańskim zakła­
dzie linia automatyczna. Jest 
ona wybitnym osiągnięciem w 
skali przemysłu krajowego i 
przedstawiono ją do nagrody 
wojewody poznańskiego za 
szczególne osiągnięcia techno­
logiczne. Dostawa eksporto­
wa do CSRS przewiduje jesz 
cze wykonanie 2 obrabiarek 
zespołowych. Ponadto w tym 
półroczu zawarto kontrakt na 
dostawę 5 linii automatycz­
nych dla fabryki ciężkich sa­
mochodów „Kraz” w ZSRR na 
lata 1986—87. W realizacji za 
dań ’ I półrocza największym 
problemem był brak ludzi na 
stanowiskach bezpośrednio 
produkcyjnych. Wymagało to 
dodatkowego zaangażowania 
oracowników w godzinach nad 
liczbowych i w wolne soboty.

Brak ludzi na niektórych 
stanowiskach utrudniał też 
realizację zadań poznańskiego 
„Powogazu”. Ostatecznie i tu 
taj plan wykonano z nadwyż 
ką, bo w 101,7 proc, w stbsun 
ku do I półrocza 1983 zaobser

Kontakty gospodarcze i handlowe
między Polską i Chinami

(PAP) Od 29 czerwca do 
4 lipca przebywała w Pol­
sce członkini Rady Państwo­
wej. minister stosunków go­
spodarczych z zagranicą i 
r.andlu zagranicznego Chiń­
skiej Republiki Ludowej 
Chen Muhua Przeprowadziła 
dna rozmowy z wieloma oso 
bistościami naszego życia 
gospodarczego i polityczne­
go Omawiano dalszy roz­
wój współpracy gospodarczej 
i wymiany handlowej mię­
dzy PRL i ChRL. Pozytyw­
nie oceniono dotychczasową 
współprace obu krajów w

Konsultacje 
radziecko-chińskie

(PAP) Jak podaje agencja 
TASS. w Moskwie odbyły się 
radziecko-chińskie konsulta­
cje w sprawach międzynaro­
dowych. Ze strony radzieckiej 
uczestniczył w nich wicemi­
nister spraw zagranicznych, 
Michaił Kapica, zaś ze stro­
ny chińskiej — wiceminister 
spraw zagranicznych, Qian Qi- 
chen oraz ambasador ChRL 
w ZSRR. Strony dokonały wy 
miany poglądów na problemy 
międzynarodowe, jak również 
na niektóre sprawy dotyczące 
stosunków radzieeko-chiń- 
skjch.

Qian Qichen 4 lipca udał 
się w drogę powrotną do kra 
ju. Na lotnisku żegnali go 
Michaił Kapica i inne osobis­
tości oficjalne. Wśród żegna­
jących był ambasador ChRL 
w ZSRR.

Niepokoje w Indiach
(PAP) Indyjskie siły bez­

pieczeństwa kontrolują stan 
Dżammu i Kaszmir po zor­
ganizowaniu w ostatnich 
dniach przez tamtejszą opozy 
cję demonstracji przeciwko 
usunięciu przez władze cen­
tralne ze stanowiska szefa 
rządu stanowego, Faruka 
Abdullaha.

Policja otworzyła w środę 
ogień do uczestników demon 
stracji, zorganizowanej przez 
zwolenników Faruka, który 

wowano wzrost o ponad 20 
proc. Eksport w „Powogazie” 
to 40 proc, całej produkcji i 
realizowany jest do trzydzie­
stu krajów. Zwiększono zna­
cznie eksport do ZSRR i na­
wiązano współpracę z produ 
centami wodomierzy w RFN, 
Francji i Włoszech. Oczekuje 
się, że współpraca ta będzie 
poszerzona o kolejne kraje 
EWG.

Także w Poznańskich Za­
kładach Farmaceutycznych 
„Polfa” pomyślnie kształtowa 
ły się, w zakresie produkcji 
i sprzedaży, zadania plano­
we. Zostały one wykonane w 
109.6 proc, co stanowi przy­
rost do analogicznego okresu 
z ubiegłego roku o 26,8 proc.

(imj)

☆

Więcej materiałów i robót 
budowlanych wykonały w 
pierwszym półroczu budowla 
ne spółdzielnie pracy. Zada­
walająca jest również wydaj 
ność pracy i rentowność. Mó­
wiono o tym wczoraj podczas 
spotkania kierownictw pra­
wie 80 spółdzielni zrzeszonych 
w Centralnym Związku Bu­
dowlanych Spółdzielni Pracy 
w Poznaniu. Szukano sposo­
bów złagodzenia niedostatków 
materiałowych, przez podję­
cie produkcji niektórych z 
nich w spółdzielniach. Tylko 
takie działania stwarzają na­
dzieje na wykonanie roczne­
go planu o wartości około 13 
miliardów złotych, a nawet 
jego przekroczenia. Uczestni­
ków narady zapoznano także 
z niektórymi wyrobami Lesz­
czyńskiej Budowlanej Spół­
dzielni Pracy „Budostal”, poz 
walającymi na zmechanizowa 
nie niektórych robót budow­
lanych. (bej) 

tej dziedzinie. podkreślając 
szczególnie' jej dynamiczny 
rozwój w ostatnich dwóch la 
tach. Dalszej stabilizacji poi 
sko-chińskich obrotów słu­
żyć będzie m. in. zawarcie 
na lata 1986 — 90 wielolet­
niej umowy handlowej, co 
do której osiągnięto już 
wstępne porozumienie.

Na zakończenie wizyty w 
naszym kraju min. Chen Mu­
hua została przyjęta przez 
członka Biura Politycznego 
KC PZPR, wicepremiera 
Zbigniewa Messnera.

Szkolenie partyjne

Narada w Moskwie
(PAP) W Akademii Nauk 

Społecznych przy KC KPZR 
odbyło się w dniach od 3 dc 
5 Jipca br. spotkanie sekreta­
rzy komitetów partyjnych 
wyższych uczelni partyjnych 
z państw socjalistycznych: 
Bułgarii, Czechosłowacji. Ku­
by, Mongolii Niemieckiej Re. 
publiki Demokratycznej, Pol. 
ski. Rumunii. Węgier, Wiet­
namu i Związku Radzieckie­
go.

Uczestnicy narady podzielili 
się doświadczeniami pracy or 
ganizacj; partyjnych w zakre­
sie zapewniania wysokiego po­
ziomu przygotowania ideowo- 
politycznego kadr partyjnych 
i państwowych w świetle po­
stanowień zjazdów bratnich 
partii i planów komitetów 

centralnych.

ze swej strony nawołuje do 
masowego udziału w kampa­
nii nieposłuszeństwa wobec 
władz, planowanej na 13 lip­
ca.

Doniesienia o niepokojach 
napłynęły także z innych re­
gionów Indii. W mieście Man 
galdoi, we wschodnim Asa- 
mie, eksplodowała w środę 
bomba, uśmiercając trzy /oso 
by, a 31 raniąc. W okręgu 
Guradspur (stan Pendżab) 
służba bezpieczeństwa za­
strzeliła ekstremistę sikhijskie 
.go i aresztowała dalszych 45 
osób.

Od 60 000 ofiarodawców

Miliard złotych ia koncie budowy 
pomnika Matki-Polki

(PAP) 5 lipca stan konta 
Budowy Pomnika — Szpitala 
Centrum Zdrowia Matki — 
Pojki przekroczył miliard zło­
tych Złożyły się na to wpła­
ty 60 000 ofiarodawców z ca­
łego kraju Są wśród nich pra 
cownicy zakładów wszystkich 
resortów i branż, instytucji, 
organizacji społecznych, oso­
by indywidualne, żołnierze lu 
dowego wojska polskiego mło 
dzież szkolna i studencka.

60-tysięcznym ofiarodowcą, 
którego wpłata uzupełniła 
stan konta do kwoty 1 miliar 
da złotych był Polski Mono­
pol Loteryjny z Warszawy. 
Przekazał on 10 min zł. A 
także powiadomił Radę Oby­
watelską o dalszych wpłatach- 
z zysku przedsiębiorstwa.

Na listę kolejnych ofiaro­
dawców ■ rozpoczynających 
zbiórkę drugiego miliarda, wpi 
sali się studenci i pracowni­
cy Studium Wojskowego z

Rozmowy E. Honeckera i A. Papandreu

Korzyści
(PAP) Poważne zaniepoko­

jenie z powodu wzrostu na­
pięcia w stosunkach między­
narodowych i eskalacji wyś­
cigu zbrojeń, zwłaszcza nu­
klearnych, wyrazili sekretarz 
generalny KC NSPJ, przewód 
niczący Rady Państwa NRD 
Erich Honecker i premier 
Grecji Andreas Papandreu, 
przebywający z oficjalną wi­
zytą w Berlinie. Obaj roz­
mówcy uznali, że najważniej 
szym zadaniem chwili obec­
nej jest zagwarantowanie 
ludzkości pokojowej przyszłoś 
ci. Z zadowoleniem powitali 
propozycję ZSRR w sprawie

65-lecie Związku Inwalidów Wojennych

Praca dla ojczyzny
(PAP) Związek Inwalidów 

Wojennych obchodzi jesienią 
br. 65-lecie istnienia oraz 40- 
lecie działalności w służbie spo 
łeczności inwalidów wojen­
nych i wojskowych w Polsce 
Ludowej. Problemy środowis­
ka Związku Inwalidów Wojen 
nych PRL były tematem spo,t 
kania kierownictwa tego zwią 
zku z prezesem ZG gen. dyw. 
Franciszkiem Księżarczykiem 
z przedstawicielami prasy i 
adia 5 lipca w Warszawie.
Organizacja — stwierdzono 

m. in. — powołana została w 
919 r. i należy do najstar- 
zych tego typu w Polsce. Reak 
tywowana we wrześniu 1944 r. 
pierwszy zjazd powojenny od 
oył się w grudniu 1944 r. w 
Lublinie) przez wszystkie la- 
Ła istnienia niezmiennie wy­

Polscy emigranci niemile 
widziani w Berlinie Zachodnim
(PAP) Wielokrotnie już po 

dejmowany w prasie RFN i 
Berlina Zachodniego temat po 

। ważnych kłopotów material­
nych Polaków z najnowszej 
emigracji, kontynuuje w os­
tatnim numerze tygodnik 
„Der Spiegel” skupiając się 
na Berlinie Zachodnim. Po 

Turkach i Jugosłowianach, oi 
koło 10 000 Polaków stanowi 
tam największą grupę obco­
krajowców Tygodnik pisze, 
że dawne euforyczne reakcje 
zachodnioberlińczyków ustą­
piły niechętnemu stosunkowi 
do Polaków> po prostu dlate­
go. że w kryzysowej sytuacji 
na Zachodzie odczuwają oni 
utrzymywanie tylu ludzi jako 
balast. Polakom nie mogącym 
znaleźć stałego zatrudnienia 

ze względu na obowiązujące 
tam przepisy, odmawia się 
także zasiłku socjalnego, bo 
przyznanie prawa do zasiłku 
wymaga spełnienia określo­

Uniwersytetu Wrocławskiego. 
Wpłacili oni ponad 10 000 zł, 
będących wynagrodzeniem za 
podjętą przez nich pracę Po 
dobna przesyłka o ‘wartości 
75 000 zł nadeszła od mło­
dzieży z zespołu szkół rolni­
czych z Grodkowa w woj. o- 
polskim. Pracownicy „Orbi­
su” z Warszawy i Wrocławia 
przekazali po 100 000 zł, a 
Urząd Gminny w Słupsku — 
120 000 zł.

Ogromne znaczenie mają 
też wpłaty indywidualne. Np. 
Maria Augustyn z Grudna 

Kępskiego nadesłała 300 000 
zł.

Rada Obywatelska składa po 
dziękowania wszystkim ofia­
rodawcom, którzy przyczynia 
ją się do urzeczywistniania 
idei wznoszenia polskim mat­
kom pomnika — szpitala.

z dialogu
podjęcia pilnych kroków za­
pobiegających militaryzacji 
przestrzeni kosmicznej.

Obie strony zwróciły uwa­
gę na korzyści wynikające z 
dialogu politycznego między 
Wschodem i Zachodem, wypo 
wiedziały się za podjęciem 
powszechnych kroków zmie­
rzających do ograniczenia wyś 
cigu zbrojeń i ich redukcji. 
Stwierdzono, że istotnym wkła 
dem w sprawę rozbrojenia nu 
klearnego i umacniania zaufa 
nia byłoby utworzenie stref 
bezatomowych ńa Bałkanach, 
w Europie północnej i In­
nych rejonach świata.

pełnia swoje podstawowe sta­
tutowe zadania: współuczestnic 
two w historycznej edukacji 
młodzieży, wspódziałanie i 
ZBoWiD i Związkiem Ociem­
niałych Żołnierzy PRL w in­
tegracji szeregów kombatan­
ckich na gruncie pracy dla oj 
czyzny, zgodnie z ideą porozu­
mienia narodowego oraz — co 
ze względu na podeszły wiek 
członków ZIW jest niezwykle 
ważne — dbałość o rozwiązy­

wanie spraw socjalno-bytowych 
środowiska liczącego około 
65 000 członków.

Poinformowano także o pra 
cach związanych z budową w 
Warszawie Pomnika — Central 
nego Domu Inwalidy* Wojen­
nego oraz współuczestnictwie 
związku w obchodach 40-lecia 
PRL.

nych warunków. Zachód nio- 
berliński senator do spraw 
socjalnych, Ulf Fink. oświad­
czył, że Senat nie może „to­
lerować sytuacji, w której 
ktoś wiecznie żyje z zasił­
ku”.

Polacy szukają więc wyjścia 
z sytuacji ubiegając się o 
azyl, do czego jednak więk­
szość z nich ma podstawy bar 
dzo wątle, lub żadne — jak 
to oceniają władze zachodnio 
berlińskie. Ponadto jako kan 
dydaci do azylu otrzymują 

oni jedynie bony żywnościo­
we wartości zaledwie 240 ma 
rek co równa się cenie 24 
skromnych obiadów plus 50 
marek kieszonkowego i no­
cleg w barakach. Komu się 
poszczęści, hierze prace do­
rywcze. przeważnie te których 
mg chcą wykonywać inni, 
lecz i to czyni nielegalnie, po 
meważ ubiegających Się o a- 
zył nie wolno zatrudniać.
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ont-sport. sport
12 dni na arenach Poznania

Za dwa dni nastąpi uroczy­
ste- otwarcie największej spor 
towej imprezy w historii 40- 
lecia Polski Ludowej _ XI 
Ogólnopolskiej Spartakiady 
Młodzieży. Już dzisiaj jednak 
zainaugurowane zostaną spor 
towe zmagania OSM. Uczynią 
to żeglarze. O godzinie 11 na 
tafli Jeziora Kierskiego rozpo 
cznie się pierwszy wyścig w 
klasach „OK—Dinghy” i „420”, 
a w trzy godziny później na 
wodzie pojawią się żaglówki 
klasy „Cadet” i „DM”. Rów­
nież dzisiaj pierwszą rundę 
spotkań rozegrają szachiści. 
W następnych dniach na spor 
towe areny Poznania wkroczą 
przedstawiciele pozostałych 26 
dyscyplin sportu. Oto jak przed 
stawia się pełny program za­
wodów sportowych XI Ogól­
nopolskiej Spartakiady Mło­
dzieży.

CEREMONIA OTWARCIA

8 VII — godz. 17 stadion Olim 
pii na Golęcinie.

AKROBATYKA SPORTOWA 

15—16 VII sala „Arena”.

BADMINTON

14—16 VII, sala LO nr 10, O- 
siedle Rzeczypospolitej 111.

BOKS

8—15 VII, sala Olimpii przy 
ul. Promienistej.

GIMNASTYKA 
ARTYSTYCZNA

7— 9 VII, sala „Arena”.

GIMNASTYKA SPORTOWA
12—13 VII, sala „Arena”.

JUDO
9—11 VII (chłopcy), 13—15 

VII (dziewczęta) — sala Olim­
pii przy ul. Świerczewskiego.

KAJAKARSTWO
12—15 VII. jezioro Rusałka.

Kto popłynie 
„Wpław przez Kiekrz" ?

Podczas OSM na imprezie 
rekreacyjnej ..Weekend 
pnznańsku” . i przy obecność, 
reporterów ..Lata z Radiem 
rozegrany zostanie w Kie 
krzu na przystani JKW XVI! 
maraton „Wpław prze’ 
Kiekrz” Do biegu głównego 
na dystansie 10 km organiza 
torzv przejmują zgłoszenia a 
WKFiT UM pok 133 prz^ 
Placu Kolegiaękim w Pozna­
niu tel. 785-315. Tam też. ora 
także w dniu zawodów na 
przystani JKW do godz 9 30 
mogą zgłaszać sie chętni do 
startu na 1 500 m. Podczas te 
go wyścigu zdobyć będzie 
można specjalną kartę pły­
wacką popularnie zwana ..żó> 
tym czepkiem”.

Przy okazji maratonu 
„Wpław przez Kiekrz” już o< 
raz 11 rozegrane zostaną tak 
że długodystansowe mis trzos 
twa Polski dziennikarzy, kto 
re w tym roku w związku 
obecnością wielu żurnalisto* 
na Spartakiadzie zyskają pra­
wdopodobnie rekordowo licz 
na obsadę, (leg)

W. Kozakiewicz
wygrał w Helsinkach

(PAP) Na stadionie olimpij­
skim w Helsinkach odbył się w 
środę wieczorem tradycyjny, 
międzynarodowy mityng lekkoa­
tletyczny. Wzięło w nim udział 
kilkaset zawodniczek i zawodni­
ków ze wszystkich kontynentów 
Nie zabrakło również skromnej, 
bo 3-osob'o-wej ekipy Polski. Naj 
lepiej spisał się Władysław Ko­
zakiewicz, który wynikiem 5.60 
zwyciężył w konkursie skoku o 
tyczce. Tadeusz ślusarski wraz 
z Brazyli jeżykiem Tomem Htn- 
tnausem zajął ex aequo trzecie 
miejsce rezultatem 5.40.

W skoku wzwyż Jacek Wszołka 
zaiął 4 miejsce wynikiem 2.ln 
Zwyciężył Siergiej Sosimowicz 
(ZSRR) -

KOLARSTWO
9—12 VII, szosa w okolicach 

Poznania.

KOSZYKÓWKA
11—15 VII, dziewczęta w sali 
AZS przy ul. Młyńskiej, chłop 
cy w sali MSO przy ul. Chwiał 
kowskiego.

kręglarstwo

8—10 VII, kręgielnia Czarnej 
Kuli przy ul. Piastowskiej i 

kręgielnia POSiR na Osiedlu 
Piastowskim.

LEKKA ATLETYKA
9—11 VII, stadion Olimpii na 

Golęcinie.

LECZNICTWO
9—10 VII, tory Surmy przy 

ul. Reymonta.

PODNOSZENIE CIĘŻARÓW
13—15 VII, sala Pancernych.

PIŁKA NOŻNA
VII, boiska Posnanii 

Naramowickiej, Warty
1. Bema, Olimpii na Go 

. e, Lecha na Dębcu.

PIŁKA RĘCZNA
9—16 VII, boiska Posnanii 

przy ul. Naramowickiej (dziew 
częta i chłopcy).

PŁYWANIE
12—15 VII. basen MOS przy 
ul. Chwiałkowskiego.

Zakończył się Tour de Pologne

Zwycięstwo reprezentacji Polski
W środę kolarze uczestniczą 

cy w XXXXI Wyścigu Dooko­
ła Polski walczyli na ostatnim 
etapie z Chełma do Lublina o 
długości 141 km. Etap mimo 
tego, że bardzo krótki dał 
się kolarzom we znaki. Na 
całej trasie zawodnicy jecha­
li w ulewnym deszczu : na 
metę zameldowali się mo­
cno wyczerpani Pogoda ta 
sprawiła że początkowe oró_ 
by ucieczek nie powiodły się, 
zawodnicy szybko zre.zygnowa 
li i w związku z tym na sta­
dion przyjechała cała grupa.

Najlepiej na bieżni finiszo­
wał M. Leśniewski (Polska) 
przed A. Zagajewskim (LZS 
1) i R Szurkowskim (Tetra 
Ex) Ten ostatni wybrany zo_ 
stał zresztą w plebiscycie 
Dziennika Ludowego” najle­

pszym kolarzem czterdziesto­
lecia.

Ostatni etap więc nie przy­
niósł zasadniczych zmian we 
wszystkich klasyfikacjach In 
dywidualnie wyścig wygrał 
A. Mierzejewski (Polska) z 
czasem 29 05.17 sek. wyprze

Nawet burza nie straszna ratownikom
Ulewny deszcz, burza i prze­

nikliwy ziąb towarzyszyły ra­
townikom wodnym podczas roze­
granych w Łodzi mistrzostw Pol 
Ski. Miało to duży wpływ na u- 
zyskiwane wyniki ! znaczną rolę 
odgrywał łut szczęścia.

Poznańska ekipa w klasyfikacji 
drużynowe! wygrała te zawody 
uzyskując dużą, blisko 200-punk- 
tową przewagę nad Lublinem i 
jeszcze większa nad Katowicami. 
Indywidualnie niestety ani P. 
Kijanowskiemu an B Simacho 
wic® nśe udało się obionió mi­

.SIATKÓWKA
9—16 VII, sala Energetyka 

przy ul. Grunwaldzkiej, sala 
SP nr 6 na Osiedlu Rusa 
(dziewczęta), sala Posnanii przy 
ul. Naramowickiej, sala SP 
nr 11 na Osiedlu Kraju Rad 
(chłopcy).

SKOKI DO WODY
9—11 VII, basen MOS przy 

uł. Chwiałkowskiego.

STRZELECTWO
10—14 VII, strzelnice Grunwal 
du przy ul. Ułańskiej oraz 
w Antonirtku.

SZERMIERKA
9—14 VII, sala Warty przy 

ul. Bema.

ZAPASY
9—14 VII, hala POSiR przy 

ul. Chwiałkowskiego.

SZACHY
6—16 VII, sala w Domu Dru­

karza przy ul. Inżynierskiej'

TENIS STOŁOWY
11—13 VII, sala w LO nr 10 na 
Osiedlu Rzeczypospolitej 111.

TENIS ZIEMNY
7—11 VII, korty Olimpii na 

Golęcinie.

TRÓJBÓJ NOWOCZESNY
15—16 VII, strzelnica Grunwal 
du w Antoninku, basen przy 
ul. Chwiałkowskiego, trasa bie 
gowa wokół jeziora Rusałka

ŻEGLARSTWO
6—12 VII, przystań JKW nad 

Jeziorem Kierskim.

CEREMONIA ZAMKNIĘCIA 
17 VII, godz. 11, sala „Arena” 
uwaga: spartakiada w konkur­

sach jeździeckich zos­
tała odwołana z po­
wodu choroby koni. 
Nowy termin zostanie 
ustalony później (wił) 

dzając także reprezentanta 
Polski T. Krawczyka o 18 sek. 
i T Piotrowicza (Dolmel) o 
1.26 sek. Drużynowo tegorocz­
ny Tour de Pologne wygrała 
reprezentacja Polski przed 
LZS 1 i LZS 2 Bardzo słabo 
spisali się w tym wyścigu ko­
larze zagraniczni Najlepsi • z 
nich — Holendrzy zajęli da­
lekie 8 miejsce z czasem gor_ 
szym od zwycięzców o ponad 
15 min. Najwszechstronniej­
szym kolarzem został P. Bart­
kowiak (Polska), który uzys­
kał 86 pkt. przed M Leśniew 
skim (Polska) — 67 pkt. i A. 
Mierzejewskim (Polska) — 58 
pkt.

Tak więc XXXXI Wyścig 
Dookoła Polski .jest już his­
torią. Zgodnie z oczekiwania­
mi, czołową rolę odgrywali w 
nim kolarze polscy nodzieleni 
na różne zespoły. Na uwagę 
zasługuje udany start wetera­
na kolarskich zmagań Ryszar 
da Szurkowskiego, który swo­
ją postawą na etapach poka­
zał. że młodzi mogą sie od nie 
go wielu rzeczy jeszcze nau­
czyć. (pl)

strzowskich koron sprzed roku. 
Abdykowall na rzecz W. Blecha- 
ra (Lublin) - mistrz świata 1 A 
Studzińskiej tOpole). Mistrzostwa 
Polski rozegrane zostały w mię­
dzynarodowej obsadzie z udzia­
łem ratowników Bułgarii, Ho­
landii i RFN.

Ośmioosobowa repięzentacja 
Polski od 6 do 13 sierpnia star­
tować będzie w Holandii w Pu-, 
charze Europy. Połowę polskiej 
ekipy stanowią poznaniacy 'B 
Simachowicz 1 A żakowska oraz 
P. Kijeneweki i K. Hercka. (leg)

Piątek 6 VII
PROGRAM I

9.00 — Teleferie TDC oraz 
film produkcji polskiej 
„Ucieczka — wycieczka” 
(2) — „Czy umiesz doić 
krowy?”;

10.30 — Film dla II zmiany — 
„Przelotne ptaki” — 
współczesny komediodra- 
mat produkcji CSRS;

17.15 — Program dnia;
17.20 — DT — Wiadomości;
17.30 — „Kojak- w Budapesz­

cie” — węgierska komedia 
sensacyjna, reż. Sandor 
Szalkai, wyst.: Inkę La- 
szlo, Gabor Harsanyi i 
inni;

19.00 — Dobranoc;
19.05 — Krajobraz Polski — 

— Na Piastowskim Szla­
ku;

19.30 — Dziennik;
20.00 — Monitor rządowy;
20.30 — „Przelotne ptaki” — 

współczesny komediodra- 
mat produkcji CSRS, reż. 
Frantisek Filip, wyst.: 
Władimir Mensik, Vlasti- 
mil Brodsky i inni;

22.10 j— DT — Komentarze;
22.25 — Żniwa 84;
22.40 — Zawsze po 21;
23.05 — DT — 24 godziny.

PROGRAM II

17.20 — Program dnia;
17.25 — Język angielski — 

lekcja 4;
17.55 — Język rosyjski — lek 

cja 4;
18.30 — Teleskop;
19.00 — Magazyn wędkarski;
19.20 — Przeboje „Dwójki”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — Za kierownicą:
20.15 — Krajobrazy kultury;
20.45 — „Enklawa” — maga­

zyn dla zainteresowanych;
21.15 — DT — Wydarzenia —- 

telefon „Dwójki”;
21.30 — Gość letniego studia 

„dwójki”;
21.45 — „Przed weekendem” 

— program informacyjny;
22.15 — Opowieści o miłości 

— „Szkolny walc” — melo 
dramat prod. ZSRR, reż. 
Paweł Lubimow. i

Sobota 7 VII

PROGRAM I

8.25 — Program dnia;
8.30 — „Tydzień na działce”;
9.00* — Kino Teleferii „Przy­

gody pana Michała” — 
ode. 1 „Brat Jerzy”, ode. 
2 — „Hetmański ordy-
nans” — film produkcji 
polskiej reż. — Paweł Ko­
morowski, wys.: Tadeusz 
Łomnicki, Mieczysław 
Pawlikowski, Andrzej Ła­
picki, Mariusz Dmochow­
ski, Marek Perepeczko i 
inni;

10.00 — Historia Dramatu
Polskiego — Tadeusz Ró­

W pilskim „Polarnie" trwa roz­
ruch technologiczny huty szkła, 
która będzie produkowała balo­
niki żarówek. Obecnie trwa, pod 
nadzorem japońskich specjali­
stów, regulowanie maszyn i do­
skonalenie umiejętności załogi. 
No zdjęciu: kontrola grubości 
ścianek baloników do żarówek.

Fo<. „Glos” — R. Królak

żewicz „Śmieszny staru­
szek” reż. — Helmut Kaj- 
zar, w roli głównej Woj­
ciech Siemion:

10.50 — „Podróże bez biletu” 
film dokumentalny prod. 
CSRS — „Wyspa na skra 
ju świata”, „Dziesięć lat 
w życiu miasta”:

11.35 — Olsztyńskie spotkania 
zamkowe _ „Śpiewajmy 
poezję” (2);

12.00 — „Hobby” wszystko o 
pocztówce;

12.30 — Telewizyjny Koncert 
Życzeń dla honorowych 
dawców krwi;

13.00 — Poradnik rolniczy:
13.30 — „Kronika lat pierw­

szych”; ,
14.15 — „Operacja kurska” 

wojskowy program doku­
mentalny;

15.15 — DT — Wiadomości;
15.30 — „W świecie rciszy”;
16.00 — „Droga” (1) „Musisz 

to wypić do dna” — se­
rial obyczajowy TP reż. 
Sylwester Chęciński, wyst: 
Wiesław Gołaś, Zygmunt 
Malanowicz, Stanisława 
Celińska, Wanda Luczy- 
cka, Anna Nehrebecka i 
inni;

17.00 — „Przewiały wiatry” 
film dokumentalny TP;

17.45 — Telewizyjna Lista
Przebojów — propozycje 
— lipiec 84;

18.10 — Losowanie Dużego 
Lotka;

18.20 — „Pegaz”;
19.00 — Dobranoc;
19.10 — „Z kamerą wśród 

zwierząt” — „Wakacyjne 
spotkania”;

19.30 — Dziennik;
20.00 — „Syndykat zbrodni” 

film fabularny prod. USA 
•reż. Alan J Pakuła, wys.: 
Warren Neatty, Paula 
Prentiss, William Daniels 
i in.;

21.40 — Pr publ.;
22.05 — „Na żywo”;
22.35 — Wiadomości sportowe;
23.00 — Kino nocne „Okna

czasu” węgierski film fam 
tastyczno-naukówy reż. 
Tomas Fejer. wyst.: Bea­
tą Tyszkiewicz. Krystyna 
Mikołajewska, Heidemane 
Wanze.;

PROGRAM II

10.00 — Premiera w „dwój­
ce” „Syndykat zbrodni” 
— film fabularny prod. 
USA;

15.20 — DT — Wiadomości;
15.30 — „5 — 10 — 15” — 

program dla dzieci i mło­
dzieży;

17.05 — „Wideoteka”;
17.30 — „Tu telewizja z Ku­

dowy” — reportaż;
18.15 — „Gwiazdy in sju” 

konkurs amatorów ną naj­
lepiej wykonaną pieśń 
Moniuszki;

18.30 — Spotkania z kulturą;
19.00 — „1500 sekund wielkie­

go sportu”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Plaża objazdowa nu­

mer 4” — program roz­
rywkowy;

20.40 — „Gorąca linia” — eks­
pres reporterów;

21.00 — „Próba generalna” — 
program słowno-muzycz­
ny;

21.50 — Kino dorosłych — 
„Lucilla” (3) serial prod. 
RFN:

23.00 — Muzyka na dobranoc 
Moniuszko inaczej”;

Niedziela 8 VII

PROGRAM I

7.00 — TTR — Zajęcia wa­
kacyjne, sem. 2 — Przy­
gotowanie ciągnika do pra 
cy;

7 20 — TTR —-Zajęcia wa­
kacyjne, sem. 4 — Zmia­
ny w przepisach ruchu 
drogowego (2);

7 40 — „Po gospodarska” — 
magazyn spraw wiejskich;

8.10 _ Program dnia;
8.15 — „Tydzień” — maga­

zyn rolniczy;
9.00 — Kino teleranka „Zło­

towłosa” czechosłowacka 
bajka filmowa reż. Vlasta 
Janeckova; <

10.15 — „Antena”;
10.55 _ „Wielkie wyprawy w 

Himalaje” (2) — „Dach 
świata” francuski film do­
kumentalny reż. Maurice 
Herzog, Daniel Costaelle;

11.50 — „Siedem anten”;
12.50 — „Kraj za miastem”;
13.15 — Telewizyjny Koncert 

Życzeń;
14.00 — „Siadami naszych

czasów” — „Nie tylko o 
muzyce”;

14.45 _ Złota Tarka 84 — 
zespół „Dixie Lovers”;

15.15 _ DT — Wiadomości;
15.25 — Program dnia;
15.30 _  „Zawsze w niedzielę” 

polska komedia obyczajo­
wa reż. Ryszard Ber, wys.: 
Jerzy Turek, Kalina Jęd­
rusik. Józef Nalberczak;

17.00 — Otwarcie XI Ogólno­
polskiej Spartakiady Mło­
dzieży;

19.00 — Wieczorynka;
19.30 — Dziennik;
20.00 — Film fabularny;
21.30 — Sportowa niedziela;
22.00 — Przegląd międzyna­

rodowy;
22.35 _ „To było tak” — 

„Bank przebojów” (1);

PROGRAM II

9.05 _ Film dla niesłyszą- 
cych;

10.30 — „Peryskop” — pro­
gram wojskowy;

16.30 — DT— Wiadomości:
16.35 — „Jutro poniedziałek” 

magazyn codziennych 
spraw rodzinnych;

17.00 — Kalejdoskop filmowy 
„Kino-oko” — „Galapa­
gos” _ film dok. prod. 
RFN:

17.50 — Kino familijne „Ojciec 
Murphy” — serial prod. 
USA;

18.40 — Gwarkowe lato (1) — 
relacja z górniczej impre­
zy rekreacyjnej;

19.00 — Wywiady Ireny Dzie­
dzic;

19.30 — Dziennik;
20.00 — Studio sport;
20.45 — Gwarkowe lato (2) — 

turniej czterech kopalń:
21.30 — „Z pamiętnika sza­

lonej gospodyni”;
21.50 — Wielkie filmy małe­

go ekranu „Siedemnaście 
mgnień wiosny” (9) se­

rial produkcji ZSRR;
23.10 — „Z doliny łez na rów­

nię śmiechu” — relacja z 
wystawi dawnej rzeźby i 
malarstwa Wietnamu;

(o-pl)

Za zmiany w programie — 
'edakcjo nie odpowiada

Baloniki 
z „Polaniu,11
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ZACHWYTY I FAKTY

_ Z prasy dowiedziałem się, 
że w Poznaniu bawiła grupa 
dziennikarzy z całego kraju i 
zachwycała się śtanerfl dróg 
woj. poznańskiego. Pełni za­
chwytu dla swoich osiągnięć 
są również drogowcy. Mam 
jednak wątpliwości, czy za­
chwyt ten, przynajmniej jeże 
li chodzi o stan dróg w obrę­
bie Poznania, podzielają kie­
rowcy? W każdym razie ja, 
jako taksówkarz, codziennie 
kołujący po mieście, ośmie­
lam się być odmiennego zda­
nia niż ci redaktorzy i drogo 
wcy. Uważam, że wiele do ży­
czenia pozostawia stan więk­
szości przejazdów przez tory, 
zarówno tramwajowe (rondo 
Sródka, rondo Kopernika, Het 
mańska-Głogowska, Hetmań­
ska — 28 Czerwca, Grun­
waldzka—Grochowska), jak
i kolejowe. Tak samo na pew 
no nie można się chwalić sta 
nem nawierzchni na ńnelu 
wiaduktach (Górczyn, Szcze­
pankowo, Dębiec), jak i nie­
których mostach (Marchlew­
skiego). Wiele odcinków dróg 
wymagałoby nowej nawierzch 
ńi, lub gruntownej naprawy 
(Głogowska od Palacza do'Siei 
skiej, Ściegiennego od cmen­
tarza do Promienistej, Rey­
monta od Chociszewskiego do 
Grunwaldzkiej, Górna Wilda 
od Marchlewskiego do Rynku 
Wildeckiego, dojazd do wia­
duktu Zawady /od strony 
Sródki), Na wielu ulicach 
przykrywy studzienek kanali 
zacyjnych są zagłębione kil­
ka centymetrów poniżej jez­
dni. Np. na Hetmańskiej (ok. 
70 m za Rolną w kierunku 
Dolnej Wildy) już chyba od 
roku przykrywa jest zagłębia 
na w jezdni ok. 7 cm. Biada 
pojazdowi, który na nią wpa- 
dnie. Przytoczone przykłady 
podaję z pamięci i na gorą­
co. Być może tu czy tam dro­
gowcy mają swoje osiągnięcia, 
jednak dla poznańskich kie­
rowców miernikiem jest
aktualny stan nawierzchni
ulic w Poznaniu. (1237)

ZYGMUNT URBAN 
Poznań

KAŻDE dziecko nasze

Nie ma dnia, żeby prasa 
nie odnotowywała, wypadków 
ulicznych, których ofiarami 
padają dzieci w wieku szkol­
nym, a nawet przedszkol­
nym.. „Głos” pisał też o tym 
ostatnio (28 VI), zwracając 
uwagę rodzicom, by. nńe pozo 
stawiali ich bez opieki, ale 
twierdzę, że wciąż jeszcze 
zbyt rzadko się o tym przy­
pomina. Zdaję sobie sprawę, 
że kłopoty z zakupami i w 
ogóle „zagonienie” bywa, przy 
czyną zaabsorbowania, doros­
łych innymi sprawami. To 
prawda, lecz nic nie umniej­
szy stopnia odpowiedzialności, 
jeśli się zdarzy tragedia. Naj­
częściej wtedy opinia uliczna 
zwykła obciążać kierowcę, że 
za szybko jechał, że powinien 
przewidywać możliwość wtar 
gnięcia na jezdnię dziecka, 
bawiącego się na chodniku, 
lub na poboczu drogi, itp. Nie 
negując tego, że uwagi za 
kierownicą nigdy nie jest do­
syć, ani nie rozgrzeszając bez 
trosko jeżdżących kierowców, 
jestem zdania, ze niewiele 
dzieci otrzymuje w domach 
pouczenia, że ulica nie jest 
miejscem zabawy. Gdy czyta 
łem o tym strasznym wypad­
ku wpadnięcia dwóch chłop­
ców pod tramwaj, przypom­
nieli mi się dwaj, właśnie w 
ich wieku chłopcy, zabawiają 
cy się we wskakiwanie na 
każdym przystanku do tram­

waju, wyskakiwanie i znowu 
wsiadanie. Zwróciłem im uwa­
gę, nawet ktoś mnie poparł 
(o dziwo!), ale chłopcy przy­
jęli to, jak zrzędzenie i co 
prawda wysiedli, ate z pew­
nością, aby kontynuować „za­
bawę” w następnym tramwa

ju. Może to właśnie oni stali 
się ofiarami? Powinna obo­
wiązywać zasada, że każde 
dziecko jest nasze i każdy do 
rosły powinien czuwać nad 
tym, by nie dopuścić do tra­
gicznych-skutków braku wy­
obraźni i beztroski u dzieci i 
młodocianych. Dziękuję, jeśli 
wrócicie do tego tematu na 
łamach co pewien czas. (1254)

JACEK KOWALSKI 
Poznań

DLA KOGO TA NAUKA!

Jako stała czytelniczka sko 
rzystałam z ogłoszenia w spra 
wie nauki w zawodzie złot­
nika. W odpowiedzi na ofer­
tę otrzymałam informację: 
„proszę zgłosić się- w spra­
wie uzgodnienia warunków”. 
<V rozmowie z właścicielem te 
go zakładu dowiedziałam się, 
ze najważniejszym warun­
kiem nauki syna to wpłacenie 
kaucji w wysokości... 500 000 
(pół miliona) złotych. Jako 
obywatel - czytelnik - matka 
czuję, że bezczelnie ze mnie 
zakpiono i narażono na nie­
potrzebne koszty przyjazdu do 
Poznania. Wiem, że kaucja ta 
ka nie jest regulowana żad­
nymi przepisami, między inny 
mi dowiedziałam się o tym 
od szefa tego zakładu. Myślę, 
że ogłoszenia takie nie po win 
ny ukazywać się w gazetach, 
dostępnych dla przeciętnego 
obywatela, bo wpłata kaucji 
tej wysokości za naukę wie­
lokrotnie przerasta możliwoś 
ci rodzin, pracujących na pań 
stwowej posadzie. Pan ten 
ma prawo przyjąć w naukę 
zawodu 5 uczniów. Od ucznia 
pełnoletniego bierze 400 000 zł 
za syna mojego, jako niepeł­
noletniego, 500 000 zł. Może 
więc pobrać co najmniej 2 
miliony złotych na okres 3 
lat! Walczymy z łapownic- 
tmm, paskarstwem i z inny­
mi przestępstwami. Proszę od 
powiedzieć do jakich prze­
stępstw można zaliczyć postę 
powanie tego rzemieślnika? Pi 
szę do redakcji, gdyż jestem 
sprawą tą bardzo wstrząśnię­
ta, bo kto uczciwie pracują­
cy może posłać swe dziecko 
na taką naukę? (1241)

ZOFIA JÓZEFOWICZ 
Okonek (Pilskie)

RĄK DO PRACY 
NIE TRZEBA?

Czytając „Glos” z 20. VI., 
zwróciłem uwagę na artykuł, 
dotyczący odbytego w Pozna­
niu zjazdu Wojewódzkiego 
Związku Spółdzielni Mieszka 
niowych. Redaktor poinformo­
wał czytelników m.in. o kło­
potach kadrowych, z jakimi 
boryka się poznańskie budow­
nictwo i o problemach bu­
downictwa mieszkaniowego w 
Poznaniu. Jeśtem jedną z 
wymienionych w artykule 
147 000 osób, które oczekują 
na„ mieszkanie. Od pewnego 
czasu moja sytuacja, bardzo 
się skomplikowała, mieszkanie 
stało się sprawą bardzo pil­
ną. W piśmie, przesłanym w 
marcu br. do mojej spółdziel­
ni, przedstawiłem bardzo 
szczegółowo swój problem. Z 
uwagi na krótki „staż” w 
spółdzielni zaproponowałem 
(odpłatne, lub nawet nieod­
płatne) przepracowanie na bu 
dowie popołudniami 1 500 go­
dzin przy wykonywaniu prac 
stosunkowo prostych, chociaż­
by np. malowaniu czy sprzą­
taniu, lub przy jakichkolwiek 
pracach pomocniczych (Jestem 
z zawodu rzeźbiarzem, ale 
przecież każdy chłop w domu 
musi być i malarzem i sto­
larzem i wszystkim po tro­
chu). Tym swoim stosunko­
wo skromnym wkładem pra­
cy (1 500 godzin — to około 
9 miesięcy pracy) chciałem 
przyspieszyć, lub w inny spo­
sób rozwiązać, problem moje­
go „M” (zapisany jestem na 
pokój z kuchnią).

Na mój list otrzymałem

odpowiedź z WZSM bardzo 
krótką i zawierającą — o- 
prócz paru paragrafów, na 
które powołała się osoba za­
stępująca (wnioskując z pod­
pisu) naczelnika Wydziału 
Spraw Kandydackich mgr. 
Jacka Wojewodę — lapidar­
nie wyrażoną negatywną od­
powiedź. Przyznają, że nie by 
łem zaskoczony takim obro­
tem sprawy. Zmartwiła mnie 
inna. Nie chciano skorzystać 
z mojej pracy, pracy choćby 
za darmo, jaką proponowałem. 
Gdyby było więcej osób, na­
prawdę potrzebujących da­
chu nad głową, którzy swoja 
pracą chcieliby pomóc, ten 
trudny problem nie byłby 
może aż tak trudny, a ocze 
kiwanie w „biernej kolejce' 
nie musiałoby trwać aż kilka 
naście lat? I czytać będę za­
pewne przez długie lata je­
szcze, że brakuje rąk do pracj 
itd. itp., tak, jak czytałem 
to 20, 15, 10, 5 lat temu, (1251

MARIAN WITCZAK 
Poznań

' O DOZORCACH
Nawiązując do listu pt 

„Eksmisje” („Głos” z 22. VI 
w rubryce „Opinie, Polemik 
Odpowiedzi”) zgadzam się z- 
pełnie z opinią p. Damięckie 
Dozorcy, mimo wielkich przy 
wiDejów nie wywiązują się z 
swoich obowiązków. Sądzę, ż 
Pan, Panie Redaktorze wie 
o tym, że w poznańskie, 
spółdzielniach mteszkaniowyci 
narzucono lokatorom mych 
klatek schodowych! (Co więc 
obecnie należy do obowiąz­
ków „gospodarzy” i kon^u on. 
są w bloku potrzebni?). Naj­
wyższy czas, aby władze ure­
gulowały sprawę dozorców 
Samo tylko stwierdzenie, że 
dozorcy nic ńre robią, nie po­
prawi sytuacji, a godzi po­
średnio' w skarb państwa, a 
bezpośrednio w naszą kie­
szeń!!! (1245)

N. R. 
Poznań

OD REDAKCJI: Oprócz dozor 
ców marnych i nie zasługują­
cych nie tylko na służbowe miesz 
kańie, ale także na comiesięczne 
pobory z dodatkami, a w przy­
szłości na emeryturę lub rentę, 
są też oczywiście inni: sumien­
ni, prawdziwi gospodarze domów, 
powierzonych ich pieczy i trosce 
o porządek na. posesji lub w blo­
ku. Nie do nich odnoszą się uwa­
gi w liście.

PLASTRY Z WROCŁAWIA
W odpowiedzi na list czy­

telnika pt. „Brak turystycz­
nych” i odpowiedź „Cefar- 
mu” pt. „A odciski uwiera­
ją” („Głos” z 10. IV oraz z 
1. VI) Fabryka Kosmetyków 
„Lechia” wyjaśnia, że zakład 
produkował w ostatnich 
trzech latach plastry turysty­
czne na odciski w następu­
jących ilościach: w 1981 r. — 
595 000 sztuk, w 1982 r. — 
277 000 sztuk i w 1983 r. — 
228 000 sztuk. Malejąca pro­
dukcja jest wynikiem ograni­
czenia' środków dewizowych 
na produkcję tego plastra na 
rzecz plastrów opatrunkowych, 
niezbędnych w szpitalnictwie 
oraz w życiu codziennym. 
Preparat o podobnym prze­
znaczeniu tj. „śląski plaster 
na odciski” produkuje aktu­
alnie Spółdzielnia Pracy „Per- 
fekta”, która w minionych Ic 
tach przejęła od nas produk­
cję tego plastra.

Jednocześnie informujemy 
że z uwagi na zakaz Pań­
stwowej Inspekcji Pracy w 
przyszłym roku kończymy prr 
dukcję plastrów w ogóle i 
przekazujemy ją jednemu z 
zakładów we Wrocławiu. W 
tej sytuacji nie planujemy 
wznowienia produkcji pla­
strów na. odciski, zakończone 
ostatecznie w 1983 r. (724)

mgr JAN POREDA 
zastępca dyrektor:*

ZARZĄD NAPRAWI
W nawiązaniu do listu p' 

„Uliczne nieporządki’* z 15. V 
Zarząd Dróg i Mostów w Poz 
naniu informuje, że przeprr, 
wadziliśmy wizję lokalną u 
ul. Przemysłowej. Uszkodzę 
nia w chodniku są skutkiem 
niewłaściwego ułożenia płytel 
po pracach, związanych z li­
kwidacją awarii urządzeń poa 
ziemnych. Z uwagi na trud 
ności z ustaleniem, przedsię 
biorstw, które w poszczę 
gólnych miejscach, w różnyn 
czasie wykonywały napraw 
instalacji — dokonamy w^ 
własnym zakresie napraw > 
uszkodzonych miejsc w II 
kwartale br. (981)

inż. JANUSZ CHMIELEWSKI 
dyrektor

Różne
Cyklinowanie, telefon
6.6-56-04. 45799g
Zakład malarski przyj- 
mie zlecenia tel. 603-61 

11974gpr

Sklep branży żałobnej 
poszukuje producentów 
na kurtki, płaszcze, gar­
sonki. sukienki. bluz­
ki, spódnice. bieliznę 
osobistą, obuwie, koszu­
le, spodnie. Stanisław 
Bolanda. Gorzów Wlkp 
ul- 9 Maja 1 a m 9 Tel 
dom. 255-t* Sklep ul 
Żwirowa 2139g 
Posiadam wtryskarkę 
hydrauliczną poziomą 
60 gr ' Na zlecenie wy­
konam wszelkie prace 
Dembiński piotr. Luboń 
Powst. Wielkop 14.

2105g

Przedsiębiorstwo zagra- 
uczne INTER GROCLIN 
nawiaze współpracę z za­
kładami spółdzielczymi 
lub prywatnymi prowa­
dzącymi usługi w bran­
ży tapicerstwo samocho­
dowe. Oferta dotyczy za­
kładów pracujących na 
terenie Katowic. Krako­
wa. Rzeszowa. Poznań!a 
Oferty 196280 przesyłać. 
Biuro Ogłoszeń, Warsza­
wa, Poznańska 38.

2O65-K2

Przeprowadzki, przewóz, 
mebli, pianin. Tel. 33-35-32 
Kufel. 1345g

Wypożyczalnia sukien ślu 
bnych, welonów i nakryć 
do chrztu Gwardii Lu­
dowej 2. 1917g

Układanie parkietów, mo 
zaiki, cyklinowanie, la­
kierowanie. Tel. 457-23 

6708g

Siatkę ogrodzeniową, zle 
cę wykonanie, drut (b 4 
mm. posiadam Oferty z 
ceną 14376g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Wulkanizacja — bieżniko 
wanie opon Fiat 126/125, 
Skoda S 100/105 Montaż, 
demontaż kół Środa 
Wlkp.. Staszica 19

10340g

Przedsiębiorstwo Zagra­
niczne LALMI nawiąże 
współpracę kooperacyjną 
z jednostkami gospodar­
ki uspołecznionej, spół­
dzielczej i prywatnej w 
kierunkach szycie odzie­
ży sportowej, ocieplanej 
— odzieży roboczej, koł­
der. śpiworów, dziewiar- 
stwa maszynowego i 
ręcznego. Wyczerpujące 
oferty — Łódź, ul Gdań­
ska 96 Tel. 32-93-16 lub 
32-61-68. 1864-K2

Z głębokim żalem zaiwadamiamy, że dnia 4 
lipca 1984 r po ciężkiej chorobie,. opatrzony 
Sakramentami św, zakończył swe pracó,wite, 
t pełne oddania dla bliskich życie nasz naj-
droższy ojciec, teść i

Ś. +
CZESŁAW 

żył 63

dziadek

Pogrzeb odbędzie się w 
dżinie 9.30 na cmentarzu

W smutku pogrążona

Roboty ziemne koparko 
spycharką wykonuję Tel 
67-15-97 8897g

Wypożyczalnia sukien, we 
lonów, nakryć do chrztu. 
Łazarz, Graniczna 1.

10797g

Żaluzje przeciwsłoneczne
Telefon grzecznościowy 
32-16-82 w godz 8.00 —
10 00 i 20.00 — 22 00

5857 g

Pompy do szamb? wyko 
nuję Luboń, ul Bukowa 
20. U294g

Wytwórnia mozaiki par­
kietowej Żabno 32 k Mo 
siny, oferuje swoje usłu 
gi w dębie, buku — szyb 
kie terminy U583g

Wypożyczalnia sukien, we 
lonów. nakryć do chrztu 
Poznańska 44. 11944.g

Cvklinowanie, lakierowa, 
nie Tel 67-42-35 U947g

Cyklinowanie, lakierowa­
nie. Tel 615-66 ’' 11987g

Balustrady — ogrodzenia 
ozdobne, kraty, konstruk 
cje metalowe schodów i 
inne konstrukcje wyko­
nuję Poppe Jerzy, ul 
Jaszuńskiego 12- Telefon 
32-04-45. 122 72 ą

2132-U3

sobotę 7 bm. e go- 
junakow^kim.

P- 
WERNER 
lata

RODZINA
Proszę o nieskładanie kondolencji 
Poznań. Szamotulska 100 m 52.

Pogrążeni w głębok.m smutku i ogromnym 
żalu zawiadamiamy, że dnia 3 lipca 1884 r 
po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opa- 
trzona Sakramentami św. odeszła od nas naj-

ś. T p.
JÓZEF WALD 

członek ZBoWiD-u. emeryt ZNTK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 lipca br. 
o godz. 11.45 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
1. 7. 1984 r. odeszła od nas ns zawsze po 
długiej i ciężkiej chorobie namaszczona Ole­
jami św., nasza ukochana siostra, droga szwa- 
gierka i ciocia, przeżywszy lat 64

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7. 7. 
o godz. 14.25 na Junikowie.

Pogrążona w smutku
RODZIN

SH

Instalacje elektryczne, te 
lefon 77-86-42 34699g

Cyklinowanie, układanie, 
malowanie parkietów, tel. 
647-95.

Przeprowadzki fachowo 
wykonuję Witchulz, ul.
Polna 14 m 14. zlecenia 
przyjmuję w godz 15—18. 
P ' 12&59g

Domek letniskowy do wy 
najęcia na krótkie po­
byty Oferty 10229g, Biu 
ro Ogłoszeń Skryta 1.

Matrymonialne
Panna lat 31/168 szczupła 
katoliczka, pozna wyso­
kiego kawalera do lat 
38 chętnie z mieszka­
niem, ze zdjęciem Zwrot 
i dyskrecja Cel matry­
monialny Oferty 712p 
Biuro Ogłoszeń, Skr.yta 1.

Przestaniesz być samot­
nym podajac swój adres 
do Biura Matrymonialne 
go „Westa” 70-950 Szcze 
cin. skrytka pocztowa 672. 

22p

Najstarsze Biuro Matry­
monialne „Małżeństwo” 
Poznań. Libelta 29 koją- 
rzy szczęśliwe małżeń­
stwa Czynne godz. 15_ — 
19.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
2 lipca 1984 r zmarł nagle nasz kochany 
wierny przyjaciel życia, szwagier, brat i 
jek ’

dnia 
mąż. 
wu-

14428g

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

W smutku pogrążona
RODZINA

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA

z powodu śmierci

Ojca

kol. ZDZISŁAWOWI KIELJAN

Pogrzeb odbędzie się w 
dżinie 8.10 na cmentarzu

Poznań, ul; Grodziska 131.

JAN ADAMSKI 
członek ZBoWiD

ś. T p. 
z Gawrońskich 

HELENA WOJCIECHOWSKA
1984 Pogrzeb 

cmentarzu
O czym

1422og

4- Z żalem zawiadamiamy, że 2 lipca 1984 r. 
• zmarł przeżywszy lat 84. nasz kochany 
ojciec, teść, dziadek i pradziadek, śp.

sobotę 7 M. o go- 
w Junikowie.

2119-U3

z k ła d a j ą 
koledzy z Międzyosiedlowego 

Pogotowia Technicznego — Rataje
15823g

Wszystkim, którzy okazali mi serce i życz- , 
i liwość, Wielebnemu Księdzu Prałatowi, przy­

jaciołom. kolegom, sąsiadom, delegacjom, za 
I bardzo troskliwą opiekę i pomoc w czasie 

ciężkiej choroby oraz liczny udział w pogrze- 
1 bie, zamówione msze św., złożone wieńce 

i kwiaty, naszej najdroższej żonie, matce, cór­
ce 1 siostrze, śp.

TERESIE RYBCZYŃSKIEJ
SERDECZNE PODZIĘKOWANIE 

składa 
mąż z rodziną 

15300g

KOLEŻANCE 

mgr JADWIDZE BADZIŃSKIEJ 
z powodu zgonu 

Ojca 
SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 

składają 
pracownicy XI Liceum Ogólnokształcącego 

w Posnaniu
15348g

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA 

a powodu śmierci

Ojca i Teściowej 
kol. mgr Janowi TURKIEWICZOWI I 

składają
Rada, Zarząd ©raz koleżanki i koledzy 
„Perfecty” Sp-nl Pracy w Poznaniu

2107-K3 I

ukochańsza żona, najtroskliwsza mama 
bu ni a

Ś. + p.
JADWIGA LICHOCKA

z domu Sobkowiak 
żyła 63 lata

odbędzie się 7 bm. o godz. 
na Miłostowie.

i ba-

12 na

zawiadamiają z głębokim żalem 
mąż z córką 1 wnuczką

Poznań, ul. Billewiczówny 15 14715g

Dnia 29 czerwca 1984 r. zmarł po krótkiej 
chorobie mój najdroższy, jedyny syn, siostrze­
niec, kuzyn i wujek

ś. T p.
ANDRZEJ MAJCHRZAK 

przeżywszy lat 28
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 9 bm. 

o godz. 13.45 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

Poznań, ul. Wykopy.

matka z rodziną
14553g

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci ukocha­
nej córki i sio.stry, śp.

mgr BOGUMIŁY MORCINEK
odprawiona zostanie msza św. we wtorek, 10 
lipca 1984 r o godz 18 w kaplicy bł. Radzy­
mina Gaudentego w Gnieźnie — Osiedle P.a- 
stowskie.

O czym zawiadamiają
matka i siostry

Gniezno Osiedle Piastowskie.

Krewnym, Sąsiadom,- Znajomym, Dyrekcji, 
Delegatom i Pracownikom Ośrodka Szkolenio­
wo-Wypoczynkowego Wojsk Lotniczych w 
Kiekrzu za szczere wyrazy współczucia, oka­
zane serce, złożone kwiaty oraz za liczny 
udział w pogrzebie mojego ukochanego męża, 
śp.

BOGDANA DĄBKA 
składam

12841g

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE 

żona 
14562g

Słowa wdzięczności — podziękowania Dyrek­
cji, Kierownictwu. Kolegom Okręgowego Przed­
siębiorstwa Przemysłu Mięsnego za okazaną 
serdeczną pomoc w ciężkich dla mnie chwi­
lach oraz wszystkim którzy uczestniczyli w 
ostatnim pożegnaniu, śp.

TADEUSZA MAJEWSKIEGO
składa

żona
15282g

Wszystkim, którzy okazali życzliwość w cięż- 
klej chorobie, pomoc w przygotowaniach po­
grzebowych oraz tym, którzy oddali ostatnią 
posługę naszemu najdroższemu i najtroskliw­
szemu mężowi ( tatusiowi, śp

STEFANOWI GROSSOWI
WYRAZY SERDECZNEGO PODZIĘKOWANIA 

składa 

tona z dziećmi
itiaig



9 Praca

Pracownika szklarni 
przyjmę, może bve ren­
cista. Kamińska, Golecze 
wo, autobus 124 z p-at. 
kowa< 158!6g

W sprzedaż | 
Maszynę nową Łucznik-1 
Singer M4 Tel rr-99-44 '
Sadzonki chryzantem. Za­
rzeczny _ Radajewo, i 
62-003 Biedrusko T756g i

/ POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO f
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO NR 2 l

/ w Poznaniu

J ZATRUDNI {
< na budowach w Lesznie, Wschowie, Gostyniu {
Ii Górze Śląskiej: Z

• CIEŚLI {
• MURARZY - TYNKARZY
• BETONIARZY - ZBROJARZY ‘ $• BLACHARZY - DEKARZY *

• ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych /

oraz: f
S ABSOLWENTÓW zasadniczych szkół zawodo- 

wych w zawodach budowlanych. /
{ ZAPEWNIAMY: I
J — wysokie wynagrodzenie w systemie pracy / 
I akordowej, ż

dla zamiejscowych bezpłatne zakwaterowanie f

i dodatek rozłąkowy 140 zł dziennie, J

robotnikom niewykwalifikowanym przyuczę- J

nie do zawodu budowlanego. /

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ {
I INFORMACJI UDZIELAJĄ: /— Dział Służb Pracowniczych Poznań, ul. Mar- >

Ir chlewskiego 128, tel. 699-221 wewn. 122, 123. I
-— Kierownictwo Budowy w Lesznie, ul. Zato- i

rze, tel. 20-22-08 wewn. 26. J

— Kierownictwo Budowy we Wschowie, ul. No- f

wopolna, tel. 23-04 lub 23-08. J
Kierownictwo Budowy w Gostyniu (Cukrów- f
nia), tel. 208-00 wewn. 13. 2186-K1 {

<><><>< ^c oc

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
4 lipca 1994 r. zmarł nagle w wieku 52 lat 
nasz kochany mąż, ojciec, brat, dziadek i teść

Ś. + p.
JAN DZIRAN

oficer WP

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 bm. o go­
dzinie 15.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

RODZINA

Poznań, ul, Kordeckiego I m 27. 2134-U3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, żę dnia 
30 czerwca 1984 r po długiej i ciężkiej cho-. 
robie zmarł w wieku 63 lat najukochańszy 
mąż, ojciec, teść i dziadek

ś. T p.
HENRYK WITCZAK

były księgowy ZNTK Poznań, członek 
ZBoWiD, więzień obozu w Dachau, odznaczo- 
ny Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia 

Polski i innymi odznaczeniami.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 bm o go­
dzinie 12 na cmentarzu przy ul. Wojciechow­
skiego

Msza żałobna w kościele Opatrzności Bożej 
(cmentarz) ul. Wojciechowskiego o godz. 11.30

W smutku pogrążona
RODZINA

Odjazd autobusu sprzed domu żałoby 
Poznań, ul. Kadłubka 9 m 6. 15391g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dn:a 
3 lipca 1984 r opatrzona Sakramentami św 
zmarła, przeżywszy lat 88 nasza ukochana ma­
ma, teściowa, babcia i prababcia

Ś. T p.
MIECZYSŁAWA OTLEWSKA

z domu Sokołowska

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 9 bm. 
o godz. 8.50 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążeni w głębokim smutku
synowie, synowe, wnuki i prawnuki

Poznań, Osiedle Wielkiego Października 11 
m 52.

Z głębokim żalem i bółerft zawiadamiamy, że 
dnia 4 lipca 1984 r. zmarła nagle pojednana 
z Bogiem moja najukochańsza, pełna dobroci 
i poświęcenia żona, matka, babcia i prababcia, 
przeżywszy lat 74

Ś. 1* D-
MARIA GRZEŚKOWIAK

w sobotę 7 
Boskiej Czę- 

na cmentarzu

Msza św. odprawiona zostanie 
bm. o godz 15 w kościele Matki 
stochowskiej. po cźym pogrzeb 
parafialnym w Naramowicach.

W smutku pogrążeni

mąż z dziećmi i rodziną
15530g

Sprzedał szafek kuchen­
nych — naturalna sosna. 
Przeźmierowo, Składowa 
19. 152f74g

Sprzedam wózek inwa­
lidzki. Podkomorska 3 m.
1- 14682g

sprzedam aadzonkl chry 
zantemt wielkokwiato­
wych ESCORT i inne 
Bernaczyk Trzebiatow­
ska 67a, Poznań. 2275g

Sprzedaż sadzonek chry 
zantem crętych wielko­
kwiatowych ma] — li­
piec Trzciński, Plewiska, 
Stawna 6 k/Poznania. 

224 Ig

Pianino stylowe, telefon 
67-34-25. , 13841g
Hurtowa sprzedaż truska­
wek. Tel. 67-41-05. 8571g

Pilnie i niedrogo sprze­
dam nową wygodną przy­
czepę kampingową włas­
nej produkcji. Warsźtat 
mechaniki pojazdowej, 
Pysząca k. Śremu 8569g

Sprzedam Julię Stereo, 
Altusy 110 — 75 W maszy 
nę do szycia nożną. Tele­
fon 33-30-31 15.00 do 19.00. 

8544g

Zamienię wieloczynnościo­
wą drobiarkę do drewna 
Prexer 201 na pralkę au­
tomatyczną lub sprzedam 
Oferty 9828g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

9 Motoryzacyjne
Sprzedam nowy silnią 
wzmocniony do Polone­
za Silnik, skrzynię bie­
gów’, tylny most, przed­
nie zawieszenie inne 
części do „Mercedesa-180” 
Suchy Las ul. Szkolna 
107.

Sprzedam samochód Opel 
Ascona 1979 rok w ideał 
nym stanie Telefon 
791-118 w godz. wieczor­
nych.

Sprzedam nowy silnik do 
Trabanta Oferty z ceną 
15266g Biuro Ogłoszeń. 
Skryta 1.

Mercedesa 508 zamienię 
na mniejszy lub sprze­
dam. Tel. 67-24-22. 152532

Sprzedam Fiata 126p, 1979, 
stan bardzo dobry Tel 
67-38-28. 16802g

Sprzedam Wartburga 1000 
Stan dobry Poznań. Chla 
powskiego 1 m. 3 14l37g

Warszawę 224 tanio siprze 
dam lub na części Bie­
drusko, Zjednoczenia 10 
m. 20. 15301g

Sprzedam Mercedesa 200 
D model 185/1976 r. tel. 
633-61. 15»13g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
2. 7 1984 r , po ciężkiej chorobie, zasnął w 
Bogu, opatrzony Sakramentami św., najdroż­
szy mąż, ojciec, brat i wujek

Ś. + p, 
IGNACY ECHAUST

Pogrzeb odbędzie' się w- sobotę, 7 lipca' br. 
na cmentarzu na Mitostowie. po cżyrń odpra­
wiona gostanie msza św. żałobna.

W smutku pogrążone

«żona i córka z rodziną
15359g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w 
dniu 4 lipca 1984 r zasnęła w Bogu opa­

trzona Sakramentami św.,, nasza najdroższa 
mama, teściowa i babcia, śp.

BOGUMIŁA SZUBARGA
a domu Kortus

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu górczyńskim.

Msza św. pogrzebowa odprawiona zostanie 
w kościele parafialnym św. Krzyża na Gór- 
czynie w dniu pogrzebu d godz. 7

W smutku pogrążone

dzieci z rodzinami

Poznań, ul K natowskiego 14. 3133-U3

Z głębokim żalem i bólem zawiadamiamy, 
że w dniu 4 lipca 1984 r zmarła po krótkiej, 
lecz ciężkiej chorobie, opatrzona Sakramen­
tami. św., przeżywszy lat 68, nasza ktfchana 
żona, matka, teściowa, babcia 1 prababcia

Ś. + p.
MARTA SIBERNA

z domu Pawelczyk 
I

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 bm. o go­
dzinie 9.45 na cmentarzu Miłostowo.

W smutku pogrążeni

mąż z rodziną

Poznań, ul. Żydowska 2/3. 2136-K3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
4 lipca 1984 r po ciężkich cierpieniach, na­
maszczony Olejami św. zmarł nasz ukochany 
mąż, ojciec, brat, szwagier, teść, dziadziuś

WOJEWÓDZKA
USŁUGOWA SPÓŁDZIELNIA PRACY 

Zakład Remontu Urządzeń Technicznych 
Koszalin, ul. Poprzeczna 4/6, tel. 223-62

Świadczy usługi 
w zakresie remontu: 

♦ wytwornic acetylenowych wszystkich 
typów, 

4* agregatów sprężarkowych typ KP-ZA, 
1JS60, 37 W i WAN, 

♦ betoniarek 
♦ prace ślusarsko-mcchaniczne 

PROWADZI RÓWNIEŻ SKUP 
po cenach urnowych 

♦ wycofanych z eksploatacji urządzeń 
j.w. oraz części zamiennych do nich.

1997-K2

9 Lokale
Odstąpię zaprowadzony 
sklep — upominki w Po­
znaniu. Oferty 15542g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

Pani pracującej pokój wy 
najmę Płatne dwa lata 
z góry Oferty 15«18g Biu 
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Zamienię 130 m* — 3,5 
pokoju, łazienka, balkon, 
piec, III ptr — słonecz­
ne na 4 pokoje nowe bu 
budownictwo. Oferty — 
143®5g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

Poszukuję do wynajęcia 
mieszkanie na okres 1 
roku Płacę z góry. O- 
ferty 11653g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Szczecin, ul Małkowskie­
go 26 m. 15, 2 pokoje, 
kuchnia, łazienka po ka­
pitalnym remoncie, za­
mienię na podobne w Po 
znaniu lub Obornikach 
Wlkp. 2072-K2

Gliwice! Spółdzielcze M-2. 
nowe budownictwo, za­
mienię na podobne w To 
runiu Listy: „9600” Biu 
ro Ogłoszeń, Katowice.

1977-K2

Bydgoszcz M-4 nowe, nie 
zamieszkałe 62 m kw. za 
mienię na M-4 Poznań. 
Bydgoszcz, teł. 61-05-65.

1934-K2

£ Nieruchomości
Sprzedam działkę budo­
wlaną na Junikowie O- 
ferty 15®22g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Działkę warsztatowo-bu- 
dowlaną 1420 nu zamie­
nię na mieszkanie. Wia­
domość Przeźmierowo —
Dolina 25 A. 1554Ig

7,40 ha gruntu wraz z 
zabudowaniami — sprze­
dam. Dziesławice 14, gm. 
Stopnica k. Buska-Zdro- 
ju. 2O83-K2

Pół domu — piętro, w 
Gnieźnie sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń 
Szczecin, pl. Hołdu Prus­
kiego 8, ,dla 18)20

Działkę budowlaną — Po­
znań Junikowo sprzedam. 
Tel. Szczecin 710-70.

2O85-K2

Zamienię parter w seg­
mencie szeregowca na 
M-2 lub sprzedam. Ofer­
ty 865Hg Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

Sprzedani działkę, zezwo 
lenie na budowę. Oferty 
8626g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1

Sprzedam gospodarstwo 
rolne 4,5 ha z zabudowa 
niami. Włościejewice 41. 
gm. Książ Wielkopolski. 

9988 g

Dnia 1 lipca 1984 r. zmarł nagle przeżywszy 
lat 70. nasz drogi mąż, ojciec, teść, dziadek 
i pradziadek

Ś. + p.
ANTONI WENDZIŃSKI

emeryt ZNTK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 bm. o go­
dzinie 13.45 na cmentarzu junikowskim.

RODZINA

Poznań, Przemysłowa 53 m 12. 14515g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
30 czerwca 1984 r. po długiej i ciężkiej cho­
robie, przeżywszy 66 lat zmarła moja najdroż­
sza mamusia, teściowa, babunia, siostra i cio­
cia

WANDA MYTKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się 7 lipca 1984 r. o godz. 

12.25 na cmentarzu w Junikowie.

W smutku pogrążona
córka z rodziną

Autobus odjedzie sprzed domu żałoby 
o godz. 1'1.30.
ul. Wspólna 21 rn 5. 14684g

Dnia 3 lipca 1984 r. nagle zasnęła w Panu, 
przeżywszy lat 88 kochana ciocia i bunia

Ś. + p.
LUDWIKA ŚWIĄTEK

z domu Hoppel

Pogrzeb odbędzie się, w poniedziałek dnia 
9 lipca br. o godz. 10.10 na cmentarzu jumi- 
kowskim.

Msza św. żałobna odbędzie się we wtorek 
dnia 10 lipca br o godz. 7.30 w kościele św 
Jana Jerozolimskiego przy ul Świętojańskiej,

o czym zawiadamia strapiona x

RODZINA
153fl8g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
30 czerwca 1984 r, zmarł nasz długołetni prze­
łożony

ś. T p.
mgr HENRYK WITCZAK

Zmarły był organizatorem pionu finansowo- 
księgowego Zakładów Naprawczych Taboru 
Kolejowego w Poznaniu, ich pierwszym i dłu­
goletnim głównym księgowym, wspaniałym 

wychowawcą.
Nasz drogi Zmarły pozostanie w naszej 

wdzięcznej pamięci jako wzór niezwykle pra­
wego 1 skromnego człowieka.

Pogrzeb odbędzie się dnia 7 lipca 1984 r. 
o godz 12 na cmentarzu winiarskim przy ul. 
Wojciechowskiego.

Wyrazy serdecznego współczucia Rodzinie 
Zm artego 

składają: 
przyjaciele, wychowankowie 

i byli współpracownicy
15392g 

| Dom jednorodzinny w 
I Szamotułach korzystnie 
। sprzedam Oferty 8558g 
I Biuro Ogłoszeń Skryta 1

Sprzedam korzystnie pół 
domu (130 m’), ogródek w 
Gostyniu Oferty 9825g 
Biuro Ogłoszeń Skryta 1

Tanio sprzedam działkę 
rekreacyjną w Kamińsku
Oferty 9835g Biuro Ogło­
szeń. Skryta 1.
Mosina Sprzedam do- 
mek Oferty 10936g, Biu­
ro Ogłoszeń Skryta 1.
sprzedam działkę 0,75 h 
z zabudowaniami w m. 
Skokach ul. Kościuszki 
28 Tadeusz Lisiak. ul. 
Przemysłowa 1, Murowa 
na Goślina 10579g

Budynek lokatorski w 
Swarzędzu z wolnym 
mieszkaniem sprzedam. 
Poznań ul. Hetmańska 61 
m 6 9f56g

Parcelę budowlaną 500 m1 
oraz 1900 m* budowlano- 
warsztatową, Naramowi­
ce, sprzedam. Oferty 
9739g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

1 wujek, przeżywszy lat 69

ś. T p.
FRANCISZEK SKRZYPCZAK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 7 li.pca br. 
o godz. 14.30 na cmentarzu w Pobiedziskach.

W smutku pogrążona
RODZINA

Pobiedziska — Wójtostwo. 15586g

Kuplę działkę budowlaną 
w Poznaniu lub okolicy 
do 600 m‘. Telefon 734-03 
godz 19—21. 9559g 

'■upię domek jednorodzin 
ny w stanie surowym 
(może być zabudowa sze­
regowa) na małej działce 
do 10 km od Poznania, 
Możliwość częściowej za 
płaty w bonach PeKaO. 
Oferty 8983g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 4.

Sprzedam działkę budo­
wlaną 1250 m' w Pozna­
niu zagospodarowane, dó 
mek gospodarczy, siła, 
woda, drzewa owocowe, 
zezwolenie na budowę o- 
raz rysunek. Oferty 8982g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

• Zguby
W dniu 4 bm. zaginął 
pies czarna suczka kun­
delek ..Finka” Znalazcę 
proszę o zwrot. Fredry 5 
m 5. 15397g

Z 4/5 lipca skradziono 
beżowego Fiata 126p PNC 
90-10. Os. Rusa 121 m 
35. Wiadomość wynagro­
dzę. 15607g

# Różne
Poszukuję producenta — 
drzwi harmonijkowych i 
żaluzji Oferty l'5292g Biu 
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Usługi miedź — nikiel — 
chrom, ^łobniki, Obór nic 
ka 6A, l!163g

Założę, wycyklinuję, po- 
lakieruję 50 m« mozaiki 
dębowej, suchej. Cały ma 
teriał posiadam. Oferty 
14396g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.

Układanie —cyklinowanie 
— lakierowanie tel. 
66-55-77. 2547g

Instalatorstwo elektrycz­
ne. tel. 748-74. 5405g

Mycie okien, instytucjom 
rachunki. Tel 67-92-88, 
9—20 2363g

Dezynsekcja tel. 22-08-90.

Dezynsekcja, solidnie, naj 
; skuteczniejszymi prepaira 
' tami — instytucje War­

szawa, Pawlak 44-41-85.
( 28307g

Matrymonialne
: Przystojny — szatyn lat 

34 (180) wykształcenie
średnie pozna panią do 

i 32 z mieszkaniem Cel 
matrymonialny. Poważne 

i oferty 6055g. Biuro Oglo- 
I Szeń, skryta 1.

i Pogodna, sytuowana 52- 
I letnia pozna pana kultu­
ralnego przedsiębiorcze­
go, bez nałogów. Cel ma 
trymonialny. Oferty 
6794g. Biuro Ogłoszeń,
Skryta 1.

Korpulentna panna, mie­
szkanie. samochód, pozna 
uczciwego, wysokiego ka­
walera 29-35 lat. Cel ma­
trymonialny. Oferty 6778g, 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

Z braku znajomości pan­
na 38/165 wykształcenie 
wyższe, bez nałogów, 
zgrabna, członek spół­
dzielni mieszkaniowej po 
zna uczciwego kawalera 
kątolika zdecydowanego 
na małżeństwo z mini­
mum średnim wykształ­
ceniem, wieku 37-42 la­
ta. Oferty 6350g, Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Panna, ładną brunetka 
lat 37/167, wykształcenie 
średnie z mieszkaniem 
pozna kawalera wysokie 
go, zrównoważonego bez 
nałogów od lat 34 — 40. 
Cel matrymonialny. Po­
ważne ofęrty 6799g, Biu­
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Wdowlee lat 69 średnie­
go wzrostu bez nałogów. 
Emeryt, własny domek 
pozna panią w odpowied 
nim wieku. Cel matry­
monialny. Oferty TUP, 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

Rozwiedziona z dziećmi 
38 lat, mieszkanie por.na 
spokojnego pana do lat 
45. Cel matrymonialny. 
Oferty 2187g B^ro Ogło­
szeń, Skryta

Wieśniaczka po 60, kul­
turalna, gospodarna, po­
ślubi uczciwego pana 
chętnie rzemieślnika. O- 
ferty 2303g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1. >

Z braku znajorpości po­
znam pana kulturalnego 
z wyższym lub średnim 
wykształceniem do lat 
40. Obcokrajowiec mile 
widzianym Cel matry­
monialny. Oferty 2656g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

Kawaler lat 29, wykształ 
cenie średnie, bez nało­
gów pozna niewierzącą 
pania Cel matrymonial­
ny. Oferty 2569g Biuro 
Ogłoszeń, Skryta 1.

Panna 29/169 wykształce­
nie wyższe, pozna kawa­
lera do lat 35. Cel ma­
trymonialny, Oferty 272f>g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1'.

Pani 43/164/58 przystojna, 
studia, stanowisko, mate­
rialnie niezależna z cór. 
ka pozna odpowiedniego 
przystojnego przyjaciela 
z samochodem lubiącego 
turystykę Cel matrymo- 
nialpy Oferty 2799g Biu­
ro Ogłoszeń, Skryta 1.

Dla ciemnoskórego przy­
jaciela naukowca Ca- 
nady lubiącego podróżo­
wać poszukuję towa­
rzyszki ’ życia zdecydowa­
nej na małżeństwo. Fo­
to .oferty 4702g Biuro 0- 
głoszęń, Skryta 1.

Starsza emerytka pośtui- 
bi uczciwego wdowca z 
mieszkaniem do lat 76. 
Oferty 4322g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1

Dwie wdowy kulturalne, 
materialnie niezależne. 
Doszukują nanów do lat 
70 bez nałogów w celu 
matrymonialnym. Oferty 
4745g Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1. 47 45g

Kawaler z mieszkaniem, 
przystojny pozna ładną 
pannę lat 25—30 wykształ 
cenie zawodowe Cel ma­
trymonialny Oferty 4755g 
Biuro Ogłoszeń. Skryta 1.

Pani lat 40. niezależna 
pozna inteligentnego i 
przystojnego pana do lat 
50 Cel m atr wnonialny. 
Oferty 4955g Biuro Ogło­
szeń, Skryta 1.

Dla miłej siostrzenicy, 
panny po trzydzi&stćó, 
dobrze sytuowanej, po­
znam pana inteligentne­
go, solidnego, przystoj­
nego do lat 40 Cel ma­
trymonialny. Oferty 4956g 
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1.

Wszystkim, którzy okazali serce i pomoc w 
ciężkich dla nas chwilach oraz tym, którzy 
uczestniczyli w pogrzebie naszego ukochanego 
męża i ojca, śp.

TADEUSZA HAREMZY
SERDECZNE PODZIĘKOWANIE

składa

żona z dziećmi

t Pogrążeni w smutku zawiadamiamy, że 
dnia 4 lipca 1984 r. po krótkiej chorobie 

pojednane z Bogiem przestało bić serce mo­
jego najdroższego męża, najtroskliwszego peł­
nego poświęcenia tatusia, teścia i dziadziusia, 
śp.

Franciszka SZYMANOWSKIEGO
żył 67 lat

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 7 li.pca br. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

Msza św. pogrzebowa odprawiona zostanie 
w dniu pogrzebu o godz. 11.10 w kościele 
św. Chrystusa Króla.

O bolesnej stracie zawiadamia
tona, córki, zięciowie i wnuki

Prosimy o nieskładaniie kondolencji.
Poznań, ul. Trzebawska 9. 15460g
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Leszczyńskie Poznańskie Nowa kotłownia w Wałczu
Kontrolerzy jakości w mleczarniach
nie widzieli wodnistego twarogu?

Mebli z sinego drewna nie warto
produkować ani sprzedawać

Bogactwa mleka nie wi­
dać w sklepach, a jak wynika 
z kontroli przeprowadzonej 
ostatnio w niektórych spół­
dzielniach mleczarskich w 
województwie leszczyńskim 
przez inspektorów Państwo­
wej Inspekcji Handlowej, 
część tej „rzeki” mleka mar­
nuje się w wadliwej jakoś­
ciowo produkcji. Po prostu 
niektóre mleczarnie knocą pro 
dukcję i wypuszczają na ry­
nek buble.

Taki wniosek nasuwa się po 
analizie wyników kontroli 
PIH w Okręgowej Spółdziel­
ni Mleczarskiej we Wscho­
wie; Zbadano tam jakość 18 
partii wyrobów o wartości pra 
wie 1.5 miliona złotych, z cze 
go zakwestionowano 5 partii 
o wartości 341 000 zł. Powód 
— niezgodność z obowiązują­
cymi normami jakościowymi. 
W twarogach było więcej wo 
dy niż to jest dopuszczalne. 
Na liście artykułów, którym 
wystawiono negatywne cen­
zurki znalazł się także ser 
kortowski. Nie lepiej wypadła 

■ kontrola wyrobów z OSM we 
Wschowie i podległego jej od 
działu w Szlichtyngowej w 
placówkach handlowych. W 20 
sklepach (na 29 skontrolowa 
nych) jakość serów dojrzewa­
jących dostarczonych przez 
oba zakłady wzbudzała zastrze 
żenią inspektorów PIH. „Pod 
padłą” również Okręgowa 
Spółdzielnia Mleczarska w Ra 
wiczu. Wprawdzie tam na 19 
partii wyrobów zakwestiono­

Kaliskie

Spółdzielcy wspólnie 
organizują festyn

Kilka działających w Ostro­
wie spółdzielni utworzyło nie­
dawno Komitet Porozumie­
wawczy Spółdzielczości. Wy­
stąpił on z inicjatywą zorga­
nizowania w najbliższą sobo­
tę i niedzielę imprez adreso­
wanych nie tylko dla spół­
dzielców. W Ostrowskim Do­
mu Kultury wystąpi 7 lipca 
Zespół Pieśni i Tańca Spół­
dzielczości Pracy „Opole’, na­
tomiast następnego dnia na 
terenie Miejskiego Ośrodka 
Rekreacyjnego „Piaski — Szczy 
gli-czka” zorganizowany będzie 
festyn.

Przygotowano między Inny­
mi 11 różnych konkursów dla 
dzieci, koncert estradowy, od­
będą się pokazy ratowania to­
nących, przyrządzania kok­
tajli oraz skoków spadochro­
nowych (bej) 

wano tylko dwa, ale niepo­
kojące były wyniki kontroli 
artykułów dostarczonych przez 
rawicką mleczarnię do skle­
pów. Część serów trzeba by­
ło przekwalifikować z klasy 
pierwszej do niższych, a kil­
kadziesiąt kilogramów w ogó 
le wycofano ze sprzedaży.

Najmniej zastrzeżeń wzbu­
dziła jakość wyrobów w 
OSM w Górze. Negatywną 
ocenę wystawiono dwom par 
tiom artykułów spośród 25 
ocenianych.

W wystąpieniach kierowa­
nych przez PIH do prezesów 
skontrolowanych mleczarni 
wskazywano na uchybienia w 
pracy komórek kontroli ja­
kości, a w przypadku spół­
dzielni wschowskiej wręcz 
kwestionowano kwalifikacje 
zawodowe • pracowników labo 
ratorium.

Inspektorzy PIH stwierdzali 
w wielu sklepach lekceważe­
nie podstawowych zasad 
przechowywania tych artyku 
łów. Zainstalowano urządze­
nia chłodnicze, ale ich wy­
korzystanie pozostawia wie­
le do życzenia. W sklepie nr 7 
leszczyńskiej PSS artykuły 
mleczarskie przechowuje się 
wprawdzie w ladach chłodni­
czych, ale te zapomina się 
włączyć do sieci elektrycznej. 
Nierzadki przypadek to zepsu 
te lady chłodnicze. Natrafio­
no na nie w sklepach w Ra­
wiczu i Wschowie, (ar)

Echa naszych publikacji

Suszarnia przyjmle 
siano od rolników

Natychmiastowa była reakcjo 
dyrekcji Przedsiębiorstwa PGR Go 
rzewo w Pilskiem na opubliko­
wany przedwczoraj teksl „Zwięk 
szona produkcja żywności trądy 
cją dobrego gospodarowania", 
w którym pisaliśmy m. in. o kło­
potach porkowskich rolników z 
wysuszeniem siano. Dyrektor 
przedsiębiorstwa — Wojciech Ma 
chajewski poinformował nas 
wczoraj telefonicznie, że pegee- 
rowska suszarnia przerywa su­
szenie siana z własnych łąk-i od 
soboty 7 lipca świadczyć będzie 
usługi rolnikom indywidualnym 
do 15 bm.

Nasz rozmówca tłumaczył, dla 
czego wcześniej me mógł pod­
jąć się takich świadczeń na 
rzecz rolników, bowiem w przed 
siębiorstwie trzeba było przesu­
szyć dp tej pory 850 tan siana. 
Zaoferował także sprzedaż rol­
nikom suszu z pegeerowskich 
zbiorów, (emp)

Nie ma ostatnio narady w 
zakładach meblarskich woje­
wództwa poznańskiego (i praw 
dopodobnie także w innych re­
gionach), nie ma codziennego 
sztabu roboczego, by nie wy­
rażano niepokoju z powodu za 
opatrzenia w drewno. Przykład 
zakładu w Szamotułach, nale­
żącego do Wielkopolskich Fa­
bryk Mebli i Wyposażenia 
Wnętrz w Obornikach, jest te 
go wymownym potwierdze­
niem. Właśnie przedwczoraj 
odbyła się specjalna narada ko 
lektywu, by uradzić coś, jak 
dalej prowadzić produkcję, sko 
ro tylko część surowca nada- 
je się do przerobu.

A co to oznacza łatwo moż­
na sobie wyobrazić, jeśli za­
kład szamotulski żyje — je­
żeli tak można stwierdzić — z 
eksportu. Ma już ustaloną re­
nomę wśród zachodnich odbior 
ców (zwłaszcza w RFN), a za­
pracował na nią solidnością i 
standardem wykonywanych me 
blj (wytwarza się sosnowe i 
dębowe sypialnie, ściany oraz 
elementy wyposażenia wnętrz 
różnych obiektów). Teraz na 
tomiast nie sposób sprostać o- 
czekiwaniom kontrahentów, bo 
otrzymuje się drewno fatalnej 
jakości.

I to nie tylko z jednego 
tartaku, lecz z wszystkich za­
opatrujących szamotulską fa-

Pilskie

Forum mało jeszcze 
znanych 

grup rockowych
Wczoraj wieczorem marato­

nem filmów muzycznych roz­
poczęło się w Wągrowieckim 
Domu Kultury „Muzyczne fo­
rum” — impreza dla stawiają­
cych pierwsze kroki grup roc­
kowych z całej Polski. Trwać 
będzie do niedzieli, a organi­
zatorami — oprócz WDK —- 
są Wydział Kultury i Sztuki 
Urzędu Wojewódzkiego w Pi­
le, Urząd Miejski w Wągrowcu

odpowiadamy
Karolina w. Kościan — List 

przekazaliśmy prawnikowi. Pro­
simy o adres, prześlemy jego od 
powiedz. (1263)

W. K., Czerniejewo — Radzimy 
zwrócić się do sekretariatu u- 
czelni. Na pewno uda się Pani 
sprawę wyjaśnić. (1264) 

brykę, przekazywana jest kiep 
ska tarcica. Przede wszystkim 
sosnowa. Dość stwierdzić, że z 
metra sześciennego przygoto­
wuje się średnio 40 ram do 
szaf, a aż 25 natychmiast kwe 
stionuje kontrola jakości 
Drewno bowiem jest z sinizną, 
a więc chore, niepełnowartoś- 
ciowe.

Można wprawdzie wycinać 
kawałki drewna z sinizną i 
wstawiać dobre, ale to mrów­
cza praca i nieopłacalna; moż 
na też tarcicę barwić, ale od­
biorcy chcą jasną. Nie ma na­
tomiast jeszcze technologii usu 
wania sinizny, bo wszystkie do 
tychczas podejmowane próby, 
to ćwierćśrodki. Zwrócono się 
zatem do Instytutu Włókien 
Naturalnych w Poznaniu o po 
moc w przygotowaniu stosow­
nej technologii. Wstępne uzgod 
nienia były, ale na tym sie 
skończyło i od kwietnia nic 
nie słychać posunięciu się 
sprawy.

Tymczasem kontrahenci co­
raz bardziej się niecierpliwią 
i oczekują następnych przesy­
łek szamotulskich mebli. Krót­
ką zwłokę jeszcze zrozumieją, 
ale długo zapewne nie zechcą 
czekać. A wówczas już tylko 
krok do utraty rynków zbytu 
Czas zatem nagli, by coś po­
stanowić w kwestii poprawy ja 
kości drewna, (bop) 

oraz Towarzystwo Przyjaciół 
Ziemi Pałuckiej,

Dziś i jutro o godz. 15 od­
będą się koncerty eliminacyj­
ne, podczas których zaprezen­
tuje się 15 młodych grup. Wie 
czorem zaś o 18 przewidzia­
no koncerty zespołów Jul uzna 
nych. Dziś zaprezentują się 
„Mr ZÓO’B” i „Turbo ’, a ju­
tro „Rezerwat”

„Muzyczne forum” zakończy 
w niedziele o godz. 16 koncert 
laureatów, na którym zapre­
zentuje sie znana już grupa 
„RSC”. Podczas imprezy czyn­
ne będą także stoiska z akce­
soriami elektronicznymi oraz 
płytami. Przewidziano również 
seanse video. (maz)

Grzegorz Wolny, Śrem —.Mi­
nisterstwo Sprawiedliwości mieś 
cl się w Warszawie przy al. 
Świerczewskiego 127 (1266)

Waleria Nowak, Zduny — Na­
leży 7wrócić się do Urzędu Miej­
sko-Gminnego w Krotoszynie.

(1270)

Zygmunt K., Pniewy — List 
należy zaadresować: Komitet Cen 
tralny PZPR, u! Nowy Świat 6 
— Warszawa. (1280)

Nowa kotłownia w Wałczu (Pilskie) zbudowana została z mysią o 
zapewnieniu ciepła znacznej części domów osiedla bloków wpi­

sywanego właśnie w panoramę miasta.

Konińskie

Z hufcem pracy na wypoczynek
i po pieniądze na resztą wakacji

Jak co roku, Komenda Wo 
jewódzka Ochotniczych Huf­
ców Pracy w Koninie zorga­
nizowała wiele możliwości za 
robienia pieniędzy na całko­
wite lub częściowe pokrycie 
wakacyjnych wydatków w ce 
lu odciążenia kieszeni rodzi­
ców. Tym, którzy myśleli o 
pracy wcześniej na pewno 
udało się ją znaleźć w huf­
cach zagranicznych lub kra­
jowych.

Już w czerwcu w Czecho­
słowacji pracowało 115 mło­
dych mieszkańców wojewódz­
twa. W wytwórni prefabryka 
tów budowlanych w Bohumi- 
nie koło Ostrawy, na budo­
wach w Brnie i przetwórni 
owocowo-warżywiej w Tabo­
rze do końca września za­
trudnionych będzie jeszcze 210 
osób. Już za kilka dni na dwu 
tygodniowy wypoczynek po­
łączony z pracą w Budapesz­
cie wyjedzie 30 uczniów szkół 
średnich. W Niemieckiej Re­
publice Demokratycznej w 
okręgu Karl Marx-Stadt przy 
zbiorze owoców pfacować bę 
dzie na przełomie lipca i sier­
pnia dwudziestoosobowa gru­
pa.

Tym, którzy nie zdecydo­
wali się na wyjazd za gra­
nicę zaproponowano pracę po 
za województwem. Ponad 500 
młodych zatrudnionych jest w 
ośrodkach wypoczynkowych

Po obu stronach Odry
Przyjacielskie kontakty i wsnół 

praca bratnich ośrodków kultu­
ralnych okręgu Frankfurt' i wo­
jewództwa gorzowskiego do chwi 
li podpisania oficjalnej umowy 
między instancjami partyjnymi, 
a w ślad za tym — poszczegól­
nymi ogniwami resortowymi, roz 
wija się bardzo pomyślnie.

Wspólne poczynania zgodnie z

Fot „Glos” — R. Królak

nad morzem, przy konserwa­
cji zieleni w Warszawie, na 
budowach w Katowicach, w 
szpitalu w Łodzi i wielu in­
nych przedsiębiorstwach.

Natomiast w województwie 
dla około 330 osób zorganizo­
wano już lub w najbliższym 
czasie powstaną hufce pracy. 
Młodzi ludzie znajdą zatrud­
nienie w Zakładach Przemys­
łu Owocowo-Warzywnego w 
Turku, Państwowym Gospo­
darstwie Ogrodniczym w Wie 
ruszewie, przy pracach wy­
kopaliskowych, zbiorze ziół, 
Owoców, na kolei. W tym 
miesiącu pracę z wypoczyn­
kiem łączyć będzie w Koniń- 
skiem pięciuset młodyeh lu- 
clzi z NRD. Ulokowani zostaną 
w Koninie, Turku, MieczoxV- 
nicy, Kościelcu i Kole.

Dla osób, które nie zdecy­
dowały się jeszcze co począć 
w wakacje, KW OHP propo 
nuje poszukanie kilkudnio­
wego lub dłuższego zatrudnię 
nia w zakładach pracy woje­
wództwa. Działają już mło­
dzieżowe biura pracy, które 
dysponują wieloma propozy­
cjami. Informacji należy szu­
kać w takich biurach przy 
zarządach miejskich ZSMP w 
Koninie, Kole i Słupcy, za­
rządzie miejsko-gminnym 
ZSMP w Turku oraz Urzędzie 
Miejskim w Kłodawie, (les)

basłem „Kultura nie zna gra­
nic” — przyczyniają się także 
do wzbudzania wzajemnej sympa 
tii i uczuć przyjaźni. Tegorocz­
ne wspólnie ustalane plany są 
obszerniejsze niż poprzednio. 
Obchodzone w tym roku rocz­
nice: 40-lecia Polski Ludowej i 
35-lecia Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej. Uroczyste ,,kon 
certy przyjaźni” przygotowane z 
tej okazji odbędą się po obu 
stronach Odry w październiku.

(wjc)
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Gotarda 
Dominiki,

Słońce:4. 38—21.15

POZNAŃ

NOWY - g. 11 „Jacek 1 Wa­
cek”

LALKI I AKTORA — g. 10, 17 
„Stworzenie słońca”

CKINA 1

CHODZIEŻ Noteć: „Glin* ezy 
łajdak” (fr.), „Przygody baron* 
Muenchhausena” (fr.)

GOSTYŃ: „Rocky II” (USA), 
„Oko proroka” (poi.)

JAROCIN: „Bluea Brothers” 
(USA), „Przygody Calineczki” 
(j*p.)

KALISZ Kosmos: „N* granicy” 
(USA), „Żandarm na emerytu­
rze” (fr.); Oaza: „To tylko 
rock” (poi.); Syrena: „Blues 
Brother* (USA), „Kryptonim 
Nektar” (poi ), „Tropiciel” (Hong 
kongł

KĘPNO: „Akademia Fajna
Kleks** {pel.J, „Sobół i pana*” 
(poi.)

KONIN Górnik: „Pierścień
księżnej Anny” (poi.), „Ja cię 
trzymam za bródkę” (fr.)

KROTOSZYN; „Szpital Bri- 
tannia” (ang.)

KOŚCIAN. „Powrót Mechago- 
dzilli” (jap.), „1941” (USA)

LESZNO Panorama: „Solo
Sunny — 1979 r.” (NRD), „Dom 
św. Kazimierza” (poi.)

OBRZYCKO: „Unkas ostatni 
Mohikanin” (rum.), „Wendetta” 
(fr.)

PIŁA Sokół: „Lawina” (USA)
PLESZEW: „Tysiąc miliardów 

dolarów” (fr), „Lata dwudzies­
te, lata trzydzieste” (poi ), ,Goś 
cie z galaktyki Arkana” (jug.)

PNIEWY; „Imperium kontra- 
takuje” (USA), „Walk* o ogień” 
(kanad.)

RAWICZ; „Wielka podróż Bol­
ka i Lolka” (poi.), „Imperium 
namiętności” (jap.)

SZAMOTUŁY: „Awantura o Ba 
się” (poi.), ,Czas Apokalipsy” 
(USA)

ŚRODA: „Hair” (USA), „Przy­
gody Calineczki” (jap.)

TRZCIANKA: „Seksmisja”
(poi.), „Maria i Mirabella” (rum.)

WRONKI: „Ucieczka g Alca- 
traz” (USA^

WRZEŚNIA: „Cały ten zgiełk” 
(USA) „Spotkanie na Kasjopejl” 
(radź.)

WSCHOWA: „Przygody barona 
Mueaichhausena” (fr.), „Zwykli 
ludzie” (USA)

( rAOIO J
Z PROGRAMU I: 9 „Lato z 

radiem”, 12.30 Ogólnopolski Fes­
tiwal Kapel i Śpiewaków Ludo­
wych, 14.05 Magazyn muzyczny 
„Rytm”, 17.25 Gitara banjo, 1... 
country; 22.25 Repetycje z jazzu 
polskiego.

Wiadomości: 01, 2, 3, 4, 5, 6, 
7, 9, 9, 10, 14, 16, 18, 19, 20, 23

Z PROGRAMU II: 8.10 Stereo­
foniczne nowości polskiej piosen­
ki; 10 Godzina melomana; 18.25 
Saksofoniści lat 80-tych, 18.30 
Klub stereo; 24 Z dyskoteki B. 
B. Kinga.

Wiadomości: 6, 8, 13, 17, 21.10, 
0.50.

Z PROGRAMU III: 10.30 Jas- 
zowe wakacje; 14 Lato w Filhar 
monii; 20 Musicale, musicale, 
22.15 Śpiewać poezję, 23 Zapra­
szamy do Trójki.

Wiadomości: 7.30, 15, 17.30, 22.05

Z PROGRAMU IV: 7.25 Ency­
klopedia dla młodych słuchaczy; 
11 Melchior Wańkowicz „Wojna 
1 pióro”; 16.05 Instrumentarium 
muzyki rozrywkowej; 20.20 His­
torycy czasów najnowszych, 23 
Problemy z wideotechniką.

Wiadomości: 7, 12.05, 16, 19.30, 
23.50

AUDYCJE Z POZNANIA: «.M 
Radioexpress na dzień dobry; 

13..05 Czas dobrych gospodarzy; 
17.05 Omówienie programu; 17.10 
Radioexpress, 17.30 Magazyn kul­
turalny; 17.55 Audycja sportowa;
18 Ambitny rock zespołu „Su- 
pertramp”.

program telewizji 
zamieszczamy na «łr. 5

ARCHEOLOGICZNE (ul. Wodna 
7) — codziennie g. 10-13, niedz. 
10-15, święta l dni pośw. zamkn.

ARMII „Poznań” (Cytadela) — 
g 9-16 niedz., św. g 10-18 
niedz I dni pośwląt. zamkn.

FORTU VII (ul. Polska) g 9-16, 
niedz. I dni pośw zamkn.

HISTORII M POZNANIA <St. 
Rynek) śr., pląt. g. 12-18, wt., 
czw g. 9-15, niedz i św. g 10-15 
sob., pon zamkn wysta­
wa „Konstytucja 3 Maja” (do 30. 
VI )

HISTORII RUCHU ROBOTNI­
CZEGO (St Rynek) - g. 10-18, 
ponledz — zamkn, 
„Poznań na prz«łomle XIX i XX 
wieku”.

INSTRUMENTÓW MUZYCZ­
NYCH - zamkn do odwołania

LITERACKIE H. SIENKIEWI­
CZA (St Rynek 64), g 10-17, sob., 
niedz,, św. zamkn.

NARODOWE (al Marcinkow­
skiego 9) codziennie 1 wolne sob. 
g. 9-18 niedz 10-15 pon zamkn. 
wystawa: „Nabytki Muzeum Na 
rodowego w Poznaniu w 4o-le- 
clu Polski Ludowej” (14 VI. — 31. 
VIII)

MERWSZYCH PIASTÓW NA 
LEDNICY g. 9-17, pon i dni 
pośw — zamkn

WIELKOPOLSKIE MUZEUM 
WOJSKOWY g. 10—18, niedz. św. 
g. .0-15, pon., dni pośw zamkn.

WYZWOLENIA M. POZNANIA 
(Cytadela) — g. 9-16 niedz i św 
g 10-18. ponledz — zamkn

MUZEUM POCZĄTKÓW PAŃ­
STWA POLSKIEGO (Gniezno) - 
g. 10-17, pon., dni pośw - zamkn.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
— g. 9-15, śr., g. 12-13 niedz. 1 św. 
g 10-15, pon., wt zamkn. 
Wystawa etnograficzna „Między 
nowym a starym rokiem" (9. VI. 
- 31. VIII) ,

„Glos Wielkopolski" — redaktorzy w województwach:
KALISZ ul Kazimierzowska 4 tel. 762—50;
KONIN ol PZPR 5 tel 266—67;
LESZNO ul. Słowiańska 38, tel. 20-60-68

PIŁA ul. Okrzei 7a, tel. 226—30.

ROLNICTWA (Szreniawa) — g. 
9-15, - g. 9-16. pon. dni pośw. — 
zamkn.

ŁOWIECTWA WIELKOPOL­
SKIEGO (Uzarzewo) — g 9-14, 
niedz. 1 św. g 10-16, pon., dni 
pośw — zamkn

MUZEUM DAWNEJ MOTORY­
ZACJI (Suchy Las) — p.ląt„ sob. 
I niedz g 10-16

W GOŁUCHOWIE - g. 10-18 
pon dni pośw i wt. — zamkn.

W KORNIKU - g 9-15
GALERIA W ROGALINIE — 

śr., pląt I niedz. g. 10-16. sob. g. 
10-18 pon. I wt. — zamkn.

ADAMA MICKIEWICZA (W 
Smlełowie) — g 10-13, niedz. 1 św. 
g 10-18 pon l dni pośw. zamkn.

MARTYROLOGICZNE (W Żabl- 
kowie) g 9-15, sob. niedz I św. 
10-15 pon t dni pośw zamkn

BIBLIOTEKA GŁOWNA (Rataj 
czaka 38/40) — „Polska literatura 
dziecięca 1 młodzieżowa 1945— 
1984” - do 15 XI

PTF (Paderewskiego 7) —„Kart 
ki z fotonotatnika” — wystaw* 
indywidualna Z. Czajki — g. >0-19, 
wolne sob., niedz. g. 10-15 (do 7. 
VII)


